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Edward VIII obfąl angielski Iron
Orędzie do armji imperjum brytyjskiego

L o n d y n ,  22. I. — Król Edward 8-my 
Wystosował następujące orędzie do armji:

„W  chwili wstąpienia na tron pragnę wy­
razić podziękowanie armji za wierną służbę 
memu ukochanemu ojcu. Wspominam z wdzię 
cznością szlachetną odpowiedź, którą armja 
rareagowała podczas wojny na jego, pełne 
dumy zaufanie do jej lojalności, zalet i zde­
cydowania".

Król dodaje, że jego służba podczas wiel­
kiej wojny w charakterze młodego oficera sta­
nowi dlań jedno z najcenniejszych doświad­
czeń. Orędzie kończy się sfowami:

„Biorąc na siebie wielką odpowiedzial­
ność, która mnie oczekuje, będę się czuł bar­
dziej silny, mając zaufanie do niezachwianej 
wierności, które mogę pokładać w żołnie­
rzach wszystkich stopni, którzy służą koro­
nie na obszarze całego imperjum". (PAT)

Edward VIII będzie nowoczesnym 
monarchą

L o n d y n ,  22. I. — Od wielu lat zegary 
na pałacu w Sandringham i w calem miasteez- 
ku  śpieszyły się o pół godziny. W czoraj zrana 
z  rozkazu króla Edwarda 8-go i królowej — 
wdowy zegar cofnięto o pół godziny, dosto­
sow ując wskazówki do czasu normalnego lon­
dyńskiego.

Powód, dla którego zegar spieszył się 
jest bardzo oryginalny: kiedyś król Edward 
7-my spóźni! się na pociąg z Sandringham do 
Londynu; aby uniknąć na przyszłość takiej 
ewentualności kazał posunąć wskazówki ze­
gara pałacowego i w calem miasteczku o pół 
godziny naprzód.

Ten oryginalny „czas sandringhamski" 
przetrwał całe panowanie Edwarda 7-go i 
Jerzego 5-go, a  z dniem wczorajszym został 
skasowany.

L o n d y n , 22. I. — Pewne drobne fakty, 
jakie towarzyszyły wstąpieniu na tron króla 
Edwarda 8-go są komentowane jako objawy 
nowych tcndencyj dworu królewskiego .Wiel­
kiej Brytanji w kierunku bardziej ścisłego 
przystosowania się do nowoczesnych prądów.

Pierwszym krokiem nowego króla, było, 
jak  wiadomo, nakazanie cofnięcia o pół go­
dziny zegarów w Sandringham, celem przy­
stosowania ich do właściwej godziny. Dru­
gim, jeszcze bardziej znamiennym krokiem 
nowego króla był fakt, że udał się on z Sand­
ringham do Londynu samolotem. Jest to pierw  
szy w historji wypadek, by król angielski w 
ten sposób rozpoczynał swe panowanie. W  
20 minut po 12-tej wylądował król Edward 
na lotnisku Hendon pod Londynem, w  płasz 
czu futrzanym bez nakrycia głowy. Król na­
tychmiast wsiadł do samochodu i kazał się 
zawieść do pałacu św. Jakóba.

Duże wrażenie wywołał również fakt, nie­
zupełnie bezpośrednio związany z posunię­
ciami nowego króla. Poraź pierwszy posie­
dzenie parlamentu zostało zwołane przez ra- 
djo. W czoraj o godz. 9-tej rano wszystkie 
rozgłośnie brytyjskie oznajmiły z polecenia 
speakera Izby Gmin i sekretarza Izby Lor­
dów, że obie Izby parlamentu zostały zwo­
łane na nadzwyczajne posiedzenie parlamentu 
na eodz. 6-tą popołudniu. (PAT)

ŻAŁOBNA MOWA 
PREMJERA BALDWINA

L o n d y n , 22 I. — Prem jer Baldwin wy­
głosił wczoraj wieczorem przemówienie, po­
święcone pamięci króla Jerzego. Miljony lu­
dzi — powiedział premjer — podobnie, jak ja, 
mają wrażenie, iż zabrano im serdecznego i 
drogiego przyjaciela i że przez czas dłuższy 
świat będzie wydawał się bez niego biedniej­
szym i zimniejszym. Miljony rąk  ze współ­

czuciem wyciągają się ku królowej, a łzy 
wry I czucia łączą się z jej łzami.

.W czasie swej ostatniej choroby, król nie 
przestawał interesować się sprawami państwa. 
Kiedy, po dłuższym okresie nieprzytomności 
powróciła mu świadomość, zapytał swego se­
kretarza, eo słychać z imperjum. Kiedy se­
kretarz odpowiedział mu, iż wszystko jest 
dobrze, król podziękował mu uśmiechem i 
w’krótce potem utracił przytomność. Zasadą 
jego życia było spełnienie obowiązku do ostat­
nich granic..

Parlament składa przysięgę 
wierności

L o n d y n , 22 I. — Parlament brytyjski 
zebrał się wczoraj o godz. 18-ej Wszyscy 
posłowie przjbyli ubrani na czarno. Punktu­
alnie z wybiciem godziny szóstej1 na salę ob-

Edward vm zapowiada
że bronić będzie rzędów konstytucyjnych

L o n d y n , 22 I. — Na odbytem wczoraj 
uroczystem posiedzeniu tajnej rady królew­
skiej, na którem Edward 8-my formalnie pro­
klamowany został królem, co obwieszczone 
będzie dzisiaj publicznie narodowi, król wy­
głosi! następujące perw sze swe przemówienie

„Wasze królewskie wysokości, lordowie i 
gentlemani.

Niezastąpiona strata, którą poniosło im-

Z ŻYCIA KRÓLA JERZEGO

Na lewo u góry: Król Jerzy na prywatnym spacerze z królową Mary. Na prawo: przegląd gwardji 
w 1927 r. Na lewo u dołu: wizyta w Szkocji. Na prawo:. Polowanie w Indjach w roku 1912.

rad kroczył speaker (przewodniczący)'. W  głę- 
bokiem milczeniu zasiadł na swym zwykłym 
fotelu pod baldachimem. W  tej samej chwili, 
bez żadnych słów wstępu i bez żadnych ce- 
remonji, sekretarz Izby podszedł do speakera 
z rotą przysięgli i księgą do podpisywania na­
zwisk.

Speaker głośno odczytał rotę przysięgi: 
„Przysięgam, że dochowam wierności królowi 
Edwardowi, jego następcy tronu i sukceso­
rom". Speaker wpisał następnie swe nazwisko 
do księgi.

Po nim powtórzyli przysięgę i wpisali 
swe nazwiska premjer Baldwin, kanclerz skar 
bu Chamberlain, minister Simon i wszyscy 
członkowi? rządu. Po nich aktu tego dokonali 
siedzący w pierwszych ławach członkowie o- 
pozycji z leaderem swym posłem Atlee na 
czele.

Dalszy ciąg zaprzysiężenia odbywać się 
będzie dzisiaj popołudniu.

perjum brytyjskie przez śmierć Jego Królew­
skiej Mości mego ukochanego ojca, obarczyła 
mnie obowiązkami zwierzchnictwa. Świadom 
jestem tego, jak bardzo wy i wszyscy moi 
poddani współczujecie ze mną w moim smut­
ku, i wiem również, że pełne miłości współ­
czucie okazywane jest także mojej drogiej 
matce w  ciężkiej niedoli.

Gdy ojcec mój stał tutaj przed wami 26

lat temu. ośw’adczvł on. że jednym z celów 
ieco życ'a bedzie obrona rządów konstytucyj­
nych. W tei mierze zdecydowany iestem 
pójść w ślady mojego oica > pracować tak. 
iak on to czynił w ciągu całego swego życia, 
dla szczęścia 1 dobrobytu wszystkich klas 
moich poddanych.

Z zaufaniem liczę na lojalność i oddanie 
moich narodów na przestrzeni całego imper­
ium oraz na mądrość 'eh parlamentów, że w 
tern cieżkiem zadaniu mnie podtrzymają, i za­
noszę modły do Boga. abv kierował mtią 
przy spełnianiu tego zadania". (PAT.)

Król Edward VIII

Edward 8-my, król Wielkiej Brytanji, Irlandji 
i cesarz Indyj, urodził się 23 czerwca 1894 r. w Wbite 
Lodge, Richmond Park, jako najstarszy syn zmarłego 
króla Jerzego 5-ego i jego żony Mary, z domu księż­
niczki Teck.

Lata szkolne spędził w korpusie kadetów morskich 
gdzie w 16-tym roku życia, po zgonie króla Edwarda. 
7-go, otrzymał tytuł księcia Wałji, jako następca tronu. 
Księżę Edward studja odbył w Oxford, Magdalen Col­
lege, gdzie uczęszczał na wydział prawa państwowego 
i historji. W  chwili wybuchu wojny wstępuje książę 
Edward do 1 pułku grenadjerów gwardji, gdzie począt­
kowo pełni służbę w sztabie, następnie zaś, na własne 
żądanie, przechodzi do służby frontowej.

Po wojnie odbywa książę Edward szereg wielkich 
podróży po imperjum brytyjskiem, w r. 1919 odwie­
dza Kanadę i St. Zjedn., w 1920 Nową Zelandję i Au- 
stralję, w 1921 Indje i -Japonję, w 1925 — domin ja  
afrykańskie i państwa Ameryki południowej. Podróże 
miały częściowo charakter krajoznawczy, częściowo wy­
pełniały misję gospodarczo-polityczną, mając na wi­
doku badanie rynków zbytu dla wywozu angielskiego.

W  ostatnich latach książę Edward brał coraz żyw­
szy udział w życiu państwowem W. Brytanji, obznaj- 
miając się z działaniem machiny rządowej państwa t 
przygotowując się do objęcia tronu, na który wstępuje 
po zgonie sieego ojca.

Program uroczystości 
pogrzebowych

L o n d y n , 22 I. — Zw L’..i króla Jerzego 
przewieziono wczoraj wieczorem z pałacu w 
Sandr:, ham do kaplicy miejscowego kościoła, 
w  którym król zwykl był się modlić. W czwar 
tek w południe, zwłoki umieszczone będą na 
lawecie działa i przewiezione do najbliższej 
stacji kolejowej Wolferton, skąd koleją prze­
wiezione będą do Londynu. Królowa wdowa, 
król Edward 8-my i cala rodzina królewska 
kroczyć będą za umieszczoną na lawecie dzia­
ła trumną od kaplicy aż do stacji Wolferton. 
W Londynie zwłoki królewskie w uroczystym 
sarkofagu wystawione będą w opactwie west- 
minsterskiem w ciągu conajmniej 8 dni, po­
czerń nastąpi przewiezienie zwłok do Wind­
soru, gdzie odbędzie się uroczysty oogrzeb.
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Dyskusja nad działalnością Nin. spraw wewnętrznych
Przemówienie ministra W ł. Raczkiewicza

W a r s z a w a ,  22. T. — "Jak fuż donosili­
śmy, konrsja budżetowa sejmu przystąpiła 
wczoraj do obrad nad budżetem ministerstwa 
spraw wewnętrznych.

Na wstępie zabrał Kłos minister Raczkie- 
w*cz stwierdzając, że preliminarz na rok 1936- 
37 przewiduje w tym dziale wydatki na ogól- 
ną sumę 191.650.000. Budżet na rok 1935*36 
był ustalony na 196.868.000 Różnica wiec 
między temi budżetami wynosi 5.218.000 zł.

W dalszym c’agu omów'ł minister stronę 
budżetową poszczególnych działów minister­
stwa spraw wewnętrznych, stwierdzając, że 
najistotniejsze potrzeby tego resortu sa zale­
dwie zaspokajane w ramach budżetu. Przy 
tej okazji min. Raczkiewicz przedstawił po­
garszający się z dnia na dzień stan bez­
pieczeństwa.

Pogorszenie to jest szczególnie wyraźne
w dziedzinie ogólnej przestępczości kryminal­
nej. Wzrosła też w tym okresie ilość prze­
stępstw nierównie poważniejszej natury: 
zbrodni stanu, rozbojów w bandzie, rozboju 
poiedvńczego. Nie bez wpływu na stan bez­
pieczeństwa najbliższych miesięcy bedzie do­
konane iuż zwolnienie z więzień na zasadzie 
ustawy amnestyjnej kilkunastu tysięcy osób.

Również, a może nawet w sposób bar­
dziej wydatny, wzrosła ilość wypadków roz­
ruchów i oporu władzom, oraz wypadków 
zakłócenia spokoju publicznego. Wzrosła rów 
nież liczba wystąpień zbiorowych nielegal­
nych zebrań i kolportażu nielegalnych dru­
ków. Stan ten w pewnej mierze jest wynikiem 
stałej i konsekwentnie nieprzebierajacei w 
środkach działalności. n’ektórych ugrupowań 
politycznych, pragnących droga wywołania 
zamieszek i rozpętywania najniższych instynb 
tów ludzkich szukać możliwości zdobycia 
władzy politycznej w kraju.

Wzrosła także pod pewnym względem 
działalność organizacyj wywrotowych i te­
rrorystycznych. Nowa taktyka, stosowaną od 
pewnego czasu przez organizacje wywroto­
we.. zmusza organa bezpieczeństwa do zwięk­
szenia czujności > baczność1, tern więcej, iż 
zaobserwować sie daja wysiłki organizacyj 
wywrotowych, zwłaszcza na terenie woje-, 
wództw wschodnich, do organizowania wy­
stąpień masowych.

Wzrost przestępczości jest zjawiskiem 
zmutnem ale w pewnym stopniu zrozumia­
łem — jest on ściśle związany z ciężka sytu­
acja gospodarcza kraiu. a każdy rok przedłu­
żającego się kryzysu w związku z szybkim 
przyrostem naturalnym ludności i zupełnem 
zahamowaniem naszej prawie milionowej w 
latach przedwojennych ekspansji emigracyj­
nej. staje się w Polsce zagadnieniem coraz po- 
waźniejszem. Muszę stwierdzić przeto, że 
wszystkie okoliczności, wywierające bezpo­
średni wpływ na stan bezpieczeństwa w kra­
ju, wymagałyby raczej zwiększenia wydat­
ków z tym działem związanych.

P rzed  zm ian ą p o d z ia ła  
a d m in istracy jn ego  P a ń stw a ?

Scharakteryzowawszy poszczególne dzia­
ły swego resortu wskazał mm. Raczkiewicz. 
że usprawnienia pracy urzędów, które w pew 
nym stopniu obsługują wszystkto mcmal re­
sorty. jest sprawa wyjątkowo skomplikowa­
ną. Łączy się bowiem z n’em kompleks ta- 
ktoh kapitalnych zagadnień, jak: należyty 
podzłał administracyjny, racjonalną struktura 
urzędów, sprawny aparat kontrolny, wresz­
cie materjał ludzki, to jest człowiek, który 
powyższe ramy swoją pracą wypełnia.

Jeżeli chodzi o podział administracyjny 
— przyznać najeży, że jest on niewatpl'wie 
wadliwy, trzyma sie granic dawnych zabo­
rów. przytem jest nieskoordynowany z po­
działem wojskowym i tanem! podziałami re­
sortowemu

0 uzdrowienie 
aparatu administracyjnego

Służba ną stanowisku urzędnika państwa 
polskiego musi być zawsze i dla każdego źró­
dłem radości t dumy. Stawiając wysoko po­
jęcie honoru urzędnika, pragnąłbym. abv po­
dobne uczucip było wspólnem dla całego pod­
ległego mi ogółu urzędniczego.

Zdaie sobto w zupełności sprawę z faktu 
że z wymogiem wzmożenia, usprawnienia ; 
zwiększenia wydajności pracy przez urzędni-

Gzasowe przedłużenie służby 
woj*skowej we Francji

_ Paryż, 22. I. Izba Deputawanych uchwaliła 
a»  głosami przeciwko 251 projekt ustawy, prze­
dłużające] czasokres czynnej służby wojskowej. 
Now yprojekt przewiduje przedłużenie dotych­
czasowego trwania służby w szeregach o Pół 
roku dla żołnierzy wcielonych w kwietniu 1935 
roku oraz o 12 miesięcy dla późniejszych roczni­
ków aż do roku 1939. (PAT).

ka wiąże sie sprawa stworzenia, o ile możno­
ści. odpowiednich warunków. odpowiedniej 
atmosfery dla iego pracy. Dążeniem moiem 
jest przeto zapewnienie wszystkich należycie 
spełniającym swe obowiązki urzędnikom nie­
zbędnego spokoju i poczucia pewności i cią­
głości ich pracy. Również w szeregu ostatnio 
wydanych zarządzeń starałem sie stworzyć 
dila celujących urzędników pewne widok* 
awansu. Ale z drugiei strony grzechy istotne 
— nie administracji jako całości- lecz poszcze­
gólnych urzędników, wszystko co dowodzi 
nietylko braku poczucia obowiązku ale zdra­
dzą brak obywatelskiego nastawienia i brak 
poczucia krzywdy, wyrządzonej obywatelo­
wi. wreszc'e brak natury etycznej, winno 
bvć bezlitośnie i doszczętnie wykorzenione.— 
W poczuciu krzywdy, iaka wyrządza pań­
stwu i społeczeństwu podobny urzędnik, w y  
powiedziałem tego rodzaju metodom bez­
względna walkę.

M iejsce d la  m łod ych
Sprawa specjalnie ważną w moiem rozu­

mieniu iest kwestia napływu młodych sh do 
administracji Poczuwam sie do obowiązku 
uczyn'ć wszystko, aby dać sposobność tvłn 
młodym s'łom do wykształcenia się w nowo­
czesnych metodach pracy, uchronfć ip od zbę­
dnego biurokratyzmu, zachęcić do pracy przez 
danię szerokiego pola do wykazania swych 
zdolności, otwierającego *m widoki osiągnię­
cia w przyszłość* kierowniczych nawet sta­
nowisk. Młodzież nto skostniałą w rutynie 
urzedn'czei. zwłaszcza zaś przechodząca do 
administracji ogólnej ze służby społecznej, 
znająca potrzeby społeczeństwa ną mniejszym 
czy też większym odcinku — stanowi niezwy­
kle cenny element w slużbto administracji 
ogólnej.

W państwie współczesnem administracja 
nie może wzorem stuleci ub'eglych ograni­
czyć się tylko do martwego wykonywania 
przepisów, przypaść iei mus< w udziale bez­
pośrednia kolaboracja z życiem społecznem 
chętną i żywa pomoc w należytem organizo­
waniu społeczeństwa, a wiec * płaszczyzna 
zadań wybitnie wychowawczych. W państw'e 
współczesnem „upaństwowienie** społeczeń­
stwa i uspołeczn’enfe administracji sa prze­
cież tylko dwiema stronami tego samego za­
gadnienia. Podkreślić iednak na tern miejscu 
muszę, że w pracy administracji i w należy-i r . >

ZŁOWIESZCZE PRAWO SERJI
Znów wielka katastrofa lotnicza w Ameryce

N o w y  J o rk , 22. I. — Donoszą z La 
Paz. że władzom tamtejszym zameldowano, 
'ź samolot trzymotorowv. widziany w locie 
z Cochabamba do La Paz. rozb’ł sie pod 
Challayjnto. 13-cie osób poniosło śmierć.

Jest tp już czwarta zrzęda- wielka kata­
strofa samolotu pasażerskiego w c’agu ostat­
nich k'lku dni

Dnia 15 bm. pod Goodwyn w stanie Ar­
kansas w Ameryce Północnej rozbił sie ol­
brzym powietrzny, odbywający podróż z No­
wego Jorku do Los Angelos. Zginęło przvtem 
18 osób. Do szczątków samolotu śród mocza­
rów musiano dopiero mośc'ć drogę. Bvła to 
największa katastrofa samolotu pasażerskiego 
w Ameryce w ciągu ostatnich kilku lat.

Dnia 15 bm. prawie równocześnie z no- 
nrzednia katastrofa, zatonął na wybrzeżu 
Florydy w Amervce w porcie Pensacola naj­
większy wodnosamolot świata, chluba fran­
cuskiego lotnictwa słynny ..Ltoutenant de Va's- 
seau Paris“. Wodn opłat osiadł w porcie no 
przelocie Atlantyku. Powodem zatonięcia by­
ła s'lna burza, która zerwała wodnopłat z k r  
twtoy i pogrążyła w wodzie Ofiar w ludziach 
nie bvło. gdvź samolot w chwili zatonięcia nie 
miał na pokładzie nawet strażnika.

Dnia 16 bm. spad! olbrzym1 samolot ko­
munikacyjny w okolicach Puerto, nad rzeka 
Cakueta w Kolumbji (Ameryka). 7 osób pc- 
n;os!o śm'erć na miejscu 7 odniosło cieżkto 
rany. Samolot spad! z. niewiadomych bliżej

Losy wojny rozstrzygną W  na uytynle Horroru
Dobra sytuacja woj’sk włoskich na południu

Jt z y m. 22. I. „Gazetta dcl Popolo“, omawiając 
wyniki zwycięstwa gen. Graziani nad rasem Desta, wy­
raża opinję, że zajęcie Filtu posiada wielką doniosłość, 
ponieważ miejscowość ta odległa jest tylko o 100 kim. 
od Neghelli, gdzie znajduje się a&isi/wsfcw centrum ea- 
prowiantowania, zgromadzonego dzięki transportom 
przybyłym z angielskiej kolonji Kenya. Gen. Graziam 
znajduje się obecnie w bardzo korzystnem położeniu. 
ponieważ pannje nietylko nad ważną drogą karawa­
nową, ale również korzystać może z innych dróg, któ­
re zapewne ras Desta uczynił możliwemi do użytku, 
aby prowadzić niemi swoje wojska.

Niewątpliwie gen. Graziani nie omieszka w pełni 
wykorzystać zwycięstwa i po rozprawieniu się z ra- 

stm Desta i dedżakicm Beiene Merct zechce podjąć

tej ocenie tej pracy niezbędny iest * ze strony 
społeczeństwa zupełny obiektywizm.

Ministerstwo spraw wewnętrznych 
„z tamtej strony okienka"

vV dyskusji zabrał głos iako pierwszy re­
ferent tego działu budżetu p. poseł Stroński. 
dajac bardzo interesujący obraz resortu nun. 
spraw wewnętrznych z drugiej strony 
oktonka**.

K o n fisk a ty  p rasow e
Mówca wskazał m. in. na rozwój pras->

w roku bieżącym- podnosząc, że ministerstwo 
przystąpiło w r. 1935 do prac nad reorgani­
zacja poszczególnych referatów prasowych w 
urzędach wojewódzkich oraz przeszkolenia 
urzedn!ków. pełniących funkcję referentów 
prasowych.

Zmniejszająca sie Mość konfiskat świad­
czy. że stosunek do prasy kształtowany jest 
tylko pod katem ścisłej rzeczowości. Utrzy­
manie stałego kontaktu pomiędzy władzami 
państwowemi. a organami prasowemi iest ko­
niecznością społeczna 1 państwowa. Szvbk*e 
i należyte informowanie orasv !eżv zarówno 
w jej interes'e. jak 1 w >nteres'e władz i szero 
kich warstw społeczeństwa.

A k cja  ro zb ra ja n ia  lu d n ości
Sprawa bezpieczeństwa publicznego sta­

ła pod szczególną piecza m-n’stcrstwa. Prze­
prowadzono intensywne prace w kierunku: 
walki z elementem wywrotowym, z przestęp­
czością indywidualna oraz usuwania zatar­
gów robotniczych, profilaktyk* bezpieczeń­
stwa Itd. Ogólny stan bezpieczeństwa po­
gorszył sto ’ wykazuje tendencje do dalszego 
Dogarszanią sfe.

Narazie brak iak tohkol wtok widoków na 
polenszenie w tej dziedzinie. W zw*azku z tern 
zwrócono baczna uwagę na akcję rozbraja­
nia ludność*. W ctagu 9 mtostocy r. ub. odebra­
no ponad 16,900 sztuk broni palnej.

Ożywiona dyskusja
Skolei wywiązała s’ę cżywtona dysku­

sja. w której wzfęli udział prawto wszyscy 
członkowie komisji budżetowej.

W dyskusji stwierdzono duży postęp za- *

przyczyn w okolicy dz;kiej zamtoszkałej je­
dynie przez szczepy Indian.

Obecna katastrofa zatem, czwarta zrzę- 
du potwierdza straszliwe prawe serj* Styczeń 
br. iest niewątpliwie najczarniejszym miesią­
cem w histori' lotnictwa komunikacyjnego 
śwtota. nigdy bowiem jeszcze w tak krótk’m 
czasie nie zdarzyło się tyle wielkich katastrof 
lotniczych.

Przyczyną tych katastrof jest przede- 
wszystktom czas bardzo burzl>wv, jak zwy­
kle w styczniu f w lutym, w Ameryce najgor­
szy dla lotnictwa komunikacyjnego. Panują 
tam wówczas wielkie zamiecto śnieżne w 
górnych rejonach atmosferycznych oraz s*lne 
wichury.

Olbrzymia I'czba samolotów komunika­
cyjnych. krążących na długich szlakach ko­
munikacyjnych w Ameryce obsług-wana iest 
przez samoloty i pilotów nieraz o dość różnej 
wartość’ Naogół lotnicy amerykańscy dość 
często ryzykują loty mimo bardzo złych wa­
runków atmosferycznych. Przed 2 laty iesz- 
cze. rząd USA pfac'ł subwencie liniom komu- 
nikacymym za pewna dość wysoka, ilość 
przelecianych kilometrów. Wówczas piloc' 
latali He tylko można było bez względu na 
noc * na pogodę, często z zupełnie pustemi sa­
molotami. System ten iuż zniesiono, ale pozo­
stała pewna maniera latan*a w złych nawet 
warunkach.

przenvaną rozgrywkę z rasem Naaibu pod Gorrahei. O- 
becnie sytuacja zmieniła się całkowicie. Niedawno sto­
sunek sił był jak 3:1, a dziś można mówić o stosunku 
1:1. Gen. Graziani może obecnie posuwać się w kierun­
ku Ogadenu, bez obawy zagrożenia na lewem skrzydle, 
oraz liczyć na współudział i pomoc sułtanów somalij- 
skieb. którzy zgłosili uległość wobec Włoch.

Z drugiej strony negus nie będzie mógł łatwo przy 
słać rasowi Desta posiłków, ponieważ w pobliŻD Ad- 
dis Abeby znajduje się tylko około 30.000 ludzi, a mo­
żność przerzucenia sił z frontu północnego spowodu 
złych dróg jest bardzo problematyczna.

W konkluzji pismo twierdzi, że Somalja sianie się 
najważniejszym odeinkiem terenu wojennego. Ka wy­
żynach K anaru muszą się rozstrzygnąć losy wojny.

równo pad względem usprawnienia aparatu 
administracyjnego, jako też współpracy iego 
ze społeczeństwem. Zwrócono jednak uwa­
gę. że dotychczas Istnieje jeszcze pewna opie­
szałość biurokratyczna.

Szereg ciekawych cyfr. datvczacvch 
ogromnego przerostu organ>zacvmego w i.a- 
szym kraju, podał poseł Walewsk*. Podkre­
ślił on m. In., że do 10 nazdz'erri'ka 1935 r. 
było w Polsce 55.000 stowarzyszeń, a łacznto 
z oddziałam* aż 115.000. Oczywiście, zdań em 
mówcy często chodzi tylko o zarejestrowa­
nie i wybór prezesa, to też należy z wielka 
ostrożnością zatwierdzać nowopowstające 
organizacje.

Poseł K o p eć  zaznaczył m. n„ że pod­
czas gdy stosunk' polsko-ukraińskie ulegają 
poprawie > normahzacji, to zachowanto się 

mnto’szości nfemtockiej w Polsce nastręcza po 
wody do pewnych zastrzeżeń.

Równtoż wvstapien'a antvżvdowsk’e zna­
lazły żywe echo w dyskusji. W odpowtodzf 
na wywody posła Mmcbcrga poseł Ko­
peć zwrócił uwagę, że napływowy ele­
ment żydowski na Śląsku ząchowułe sic 
prowokacyjnie, prowadzać na ulicach rozmo­
wy po nicmtocku. wprowad.za.iac dezorgani­
zacje handlu. b‘orac udział we wszclktogo 
rodzaiu przemycie * posuwalac sie nawet do 
fingowanią rzekomych zamachów na ludność 
żydowska. bv wytworzyć (em pozory nastro­
jów oogromowvcli w dzielntoy śląskiej.

Replika min. Raczkiewicza
Po północy dyskusja została zakończona 

Pu przerwto zabrał głos min. Raczk'ewicz, 
odpowiadaiac na szereg uwag, poruszonych 
w toku dyskusji.

Mów'ac o podziale administracyjnym pań 
stwa mówca ośwfadczył. że przedewszyst- 
kjem czas zerwać nareszcie z dawnemi gra­
nicami ząborczemk Czas ten podztoł tak usku 
tecznić. abv dawał lepsze możliwość*, zarów­
no co do usprawnienia prac administracji, iak 
* pod względem gospodarczym- abv bvł iak 
najbardziej dostosowany do potrzeb ludnoścf. 
P. min. zaznaczył, że pan premjer i to przy­
wiązują specialna wagę do kwestj* uspraw­
nienia administracji.

Po przemów'ento w’cem'nistra Korsaka, 
który szczegółowo odpowiadał na uwagi po­
słów w sprawach samorządowych j gospo­
darczych oraz po końcowych wywodach re­
ferenta posła Strońskiego. komisja przystąpi­
ła do głosowan'a Odrzucono wszystkie po­
prawki i bud’żet M’n. spraw wewn. przyjęto 
według preliminarza rządowego.

Skasowanie luksusowych 
samochodów w samorządach
Z Warszawy donoszą: Według okólników 

wydanych przez min. Raczk:ewicza skasowane 
maią być luksusowe santochody, znajdujące się 
przy niektórych samorządach w ilości nadmier­
nej. Ministerstwo zauważyło bowiem, że nawet 
w ostatnich czasach nabywano nowe auta pocho­
dzenia zagranicznego

W przyszłości, gdy zajdzie potrzeba naby­
wania samochodów, samorządy kupować mają 
tylko auta produkcji krajowej.

Również minister zwrócił uwagę na renume- 
racje, wypłacane przez niektóre związki samo­
rządowe. Niektórzy urzędnicy skarbowi otrzy­
mali je za prace przy wymiarze podatków ko­
munalnych; ponieważ wchodzi to w zakres ich 
obowiązków urzędowych, remuueracie te wy­
płacane były nieprawnie.

Pochód pod krzyż Traugutta
W a r s z  a w a, 22 .1. Wczoraj, w wigilję 73-eiej 

rocznicy powstania styczniowego, odbył się pochód 
pod krzyż Traugutta.

O godz. 18,30 na plac Mai-sz. Piłsudskiego prz> - 
byli weterani 1863 r., delegacje związków b. wojsko­
wych, należących do Federacji z pocztami sztandaro­
wemi, delegacje związku i organizacyj stołecznych oraz 
szkół również z pocztami sztandarowemi.

Przed wyruszeniem pochodu weterani złożyli wie­
niec na grobie Nieznanego Żołnierza. Następnie z pi. 
Marsz Piłsudskiego, uczestnicy uroczystości udali się 
pochodem ulicami miasta pod krzyż Traugutta, gdzie 
wygłosili przemówienia poświęcone uczestnikom po­
wstania płk. Jur-Gorzochowski oraz weteran 1863 r., 
Mamcrt Wandalli.

Na zakończenie uroczystości delegacja pochodn 
złożyła u stóp krzyża wieniec o barwach narodowych.

Klauzula złota nie obowiązuje 
w Gdańsku

Jak wiadomo, no de­
waluacji guldena w maju ub. raku Senat gdań­
ski wydał rozporządzenie, według którego 
wszęlkię zpbowfazanla zaciągnięte ntotvlko 
w guldenach, lecz i w walutach obcych mo­
gą bvć nrzębczane na walutę gdańska i amor­
tyzowane w guldenach zdewaluoanych na­
wet gdvbv op’erałv się na klauzuli zlata.

Ostatnio rozporządzenie Senatu potwier­
dzone zostało orzeczeniem gdańskiego sadu 
naiwyższego. który orzekł, że wspomniane 
rozporządzenie Senatu jest znnełnto prawo­
mocne. gdyż nie stoi w sprzeczności z postano 
wicniami konstytucji W. M'asta.
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„Niebezpieczne Związki”
Rumuńsko-sowieckie zbliżenie

B u k a r e s z t ,  w styczniu.
Urugwajskie rewelacje o działalność* 

Kom nternu w południowej Ameryce odbiły 
się głośnem echerrf na obu półkulach, a komi­
sarz Litwinow znewolony został do wniesie­
nia — zapewne bez entuzjazmu — sprawy 
prztT3 forum Ligi Narodów. W tym momencie 
będzip na czasie spojrzenie na teren nierównie 
bliższy, bo sąsiadującej z nami Rumunji a mia 
now'c'e na tę jej polać, granicząca ze Związ­
kiem Sow’eckim. która nazywamy Bessara- 
bią. Przypominamy sobie, że stanowiła ona w 
swoim czasie przedmiot nader drażliwy w 
stosunkach Rumunji z ZSRR., utrudniając na­
wet dojście do skutku paktu o nieagresji mie­
dzy temi państwami m mo wytrwałego po­
średnictwa Polski.

Dopiero w roku 1933, przy pomocy pol­
skiej zawarty został w Londynie układ o o- 
kreśleniu napastnika, podpisany przez ZSRR, 
z wszystk emi państwami sąsiedzkiemi. a w 
ich liczbie i z Rumunją przyczem kwestie 
granic uregulowano przyjęciem określenia 
„terytoriów, pozostających pod władzą odno­
śnych państw'*.

Otóż to terytorium Bessarabjl stanowi z 
natury rzeczy „oczko w głowie*' rządu rumuń 
sk ego. a zarazem piete Aclrllcsa w filorosy1'- 
skiei polityce, lansowanej ostatińo przez mi­
nistra 7’i'tulescu.

Na tern właśnie terytorium przez cały rok 
1935 i w rozpoczętym nowym roku obserwo­
wać można wzmożoną akcje wywrotowa o ce 
lach wyraźnie sprecyzowanych, choć zgoła 
n*e Lcujących z zainaugurowaną oficjalnie 
atmosfera zbliżenia m ędzy Rumunia a ZSRR.

kapłanów j zaufanych świeckich katolików wtaje­
mniczonych było w tę sprawę i wiedziało że na 
wypadek uwięzienia lub śmierci biskupa Małeckie 
go — ks. Matulonis jest automatycznie jego na­
stępcą

Ks biskup Matulonis przybył do Ameryki z
Rzymu na polecenie Oica św., aby ożywić ducha 
wiary katolickiej w parafiach i osiedlach litew­
skich.

Po powitaniu Dostojnego Gościa przez rekto­
ra seminarjum, ks. prałata Kłowo. wygłosił biskup 
Matulonis dwugodzinne przemówienie, które poni­
żej podaiemy — za Katolicką Agencją Prasową 
— w streszczeniu.

Konfiskata wszystkich kościołów 
i dóbr kościelnych

Prześladowanie wiary n:etylko katolickiej, 
ale wogóle wszeiklei z wyjątkiem chyba żydow­
skiej — mówił ks. biskirc — zaczęło s e w Rosji 
po opanowaniu tej orzez bolszewików Zaledwie 
obięli onf władze niż wydali dekret o rozdziale 
państwa i szkoły od Kość oła. co równoznaczne

<imhln m wpt z zagrabieirem - skonf skowaniem wszyst-sm 'ało nawet twierdz-c można, ze dynamika kteh kościołów i dóbr kościanych W drodze ła­
ski ogłoszono oóźn ei drugi dekret na nodstawie 
którego organizacje i parafie któreby chc ały w 
w skonfiskowanych kościołach odprawiać nabo­
żeństwa mogły :e od rządu wynajmować z tem 
zastrzeżeniem że podpisza urnowe z rządem na 
warunkach ogłoszonych orzez rząd Warunki te 
były kopia uchwalonych w swoim czas e przez 
masoński rząd Combesa we brane.ii kontraktów 
cywilnych dla parafii katolickich których Stolica 
Aposto ska ne do^woljjj oodnl?"wać Wszystk e 
inne wyznania podpisywały w Rośli na żadanfe

te.i akcji na pjgran'czu rumuńskim była 
wprost proporcjonalna do rozwoju stosunków 
rumuńsko-sowieckich f wymienianych obu­
stronnie czułości.

Rejestracje * przegląd tej „sas!edzk'ej“ ro­
boty daia l'cznP procesy komunistyczne 
choćby w jednym tylko sądzie wojennym w 
Kiszymowie 1 zapadłe w ubiegłym roku wy­
roki. Było :ch sporo! Zaczęły s*e od sprawy 
adwpkatki Reczeszter. skazanej za propagan­
dę wśród pracown ków kolejowych, osatnfe.i 
drukarni i akcji prasowej dr. Derewteza od 
przygotowań tajnej siecf radjowej hiżyn era 
Szura. Punktem kulminacyjnym bvło zdema­
skowane wielkie! organizacji komunistycznej 
w Akerman’e tCetatea — Alba) z piacówkam’ 
w kilku innych miejscowościach Bessarabjl 
Na czele jei stała absolwentka Sorbony, ad- 
wokatka Sara Suchaja. z która Komintern 
wiązał wvb’tne nadzieje. W ostatnich dwu ła­
tach. objąwszy kierownictwo roboty w Bessa 
rabji. stała s'e istnym ..kawalerem nadziel" na 
tym tak pożądanym terenie. Akcja zaczęła sie 
szybko rozszerzać, a jak stwierdził akt oskar 
żerna k szyniowskfego prokuratora, miała na 
celu mwej nj wiecej. jak zorganizowanie w 
Bessarabjl przewrotu państwowego i przyłą­
czenie jej do Rosji Sowieckiej.

Milionowe fundusze na propagandę nad­
chodziły z zagranicy, a kryzys gospodarczy 
Przygotował grunt do akcji antypaństwowej 
wśród chłopów. Komórki komsomołu „opra­
cowywały" młodzież. n*d zaś całości zbiega­
ły sie w central* krajowej skąd szły prosto 
do Moskwy.

Przed sadem stanęło czterdziestu kilku 
kierowników akcji z Sara Suchaja na czele, 
obrońców zgłosiło się 52 (!) św*adków powo­
łano 300.

Wyrok zapadł skazujący — w stosunku 
do wszystkich praw*e oskarżonych — na 
długoletnie więzienie. W niedługim czasie od- 
będz!e s-e rozprawa apelacyjna.

N*e obeschła jeszcze farba drukarska na 
licznych odezwach i ulotkach protestacyjnych, 
które organizacje komunistyczne rozrzuciły 
na terenie Bessarabj* zaraz p0 skazującym 
wyroku na Sarę, a już przed sadem stanał 
znowu... profesor teologjf prawosławnej w 
K'szyn*owie ConstanOnescu-Jasz, założyciel 
Towarzystwa Przyjaciół ZSRR w Rumunii i 
rumuńskiei Ligf Antyfaszvstowsk’ej. oskarżo­
ny o akcję w celu zorganizowania „frontu mi­
litarnego" w myśl nakazu VII kongresu komu­
nistycznej M’ędzyn.! Wraz z nim oskarżony 
jest szereg osób z kół kiszynowsk*ei fnteligen. 
pracującej. I ten proces zapowiada s’ę sensa­
cyjnie. Narazie. ze względów technicznych, 
odroczony został do marca br.

Równocześnie znów uruchomiona zosta­
ła akcja zarówno w Rumunii, jak nawet we 
Francji i Angl.il. aby zdyskredytować rumuń­
ski wvm'ar spraw edliwoścl Sprężyny w*ęc 
jes~cze działają.

Obserwacja tych stosunków zasługu!e 
na uwagę naszej opinji publicznej, wszystko 
bowiem, co wpływać może na siłę i spoistość 
sc-jusznczej Rinnunji nie może być nam obo- 
jętneni.

ZNOWU LIKWIDACJA POWIATU?
Cały powiat wolsztyńsk. żyie pod wrażeniem po­

głosek o likw dacji powiatu. Jedni twierdzą uporczy­
wie, że powiat zostanie włączony do nowotomyskiego 
z siedzibą w Grodz sku. inni znowu utrzymują, że 
pow at nowotomyski będzie zlikwidowany.

Zobaczymy, co przyszłość pokaźe. W każdym ra­
zie należy 6ię spodziewać, że raczej ulegn e likwida­
cji powiat nowotomyski. choćby ze względów komuni­
kacyjnych oraz położenia miasta powiatowego, (h)

Wstrząsające szczegóły z  życia Rosji bolszewickiej

10 lat katorgi biskupa katolickiego
w więzieniu bolszewickiem na wyspach Sołowieckich

W ub miesiącu odwiedzi! Seminarium Pol­
skie w Orchard Lakę, Mich (Ameryka), biskup 
archidiecezji mohylowskiei w Rosji ks T. Ma 
łutoms Biskup Matulonis skazany był przez bol­
szewików w R°sfi na 10 lat więzienia na wyspach 
Sołowieckich Odsiedział on w więzieniu przeszło 
6 lał poczerń przed dwoma laty za staraniem rzą 
du litewskiego wymieniony został razem z innymi 
dwunastu ksężmi za 26 bolszewików uwięzionych 
na Litwie przez rząd litewski.

Przed uwolnieniem go z więzienia bolszewicy 
aż do ostatniej chwili nie wiedzieli, że on iest bi­
skupem Konsekrował go bowiem na rozkaz Stolicy

W ygłaszan ie  k azań  je s t  zb rod n ią  
stan ę

— Po słynnym procesie arcybiskupa Ciepla­
ka — ciągnął dalej biskup Matulonis — i skazaniu l 
na śm erć śp. prał. Butkiewicza, postanowili boi-' 
szewscy nie wydawać żadnych publicznych pro­
cesów księżom katolickim 1 nie skazywać leli za 

Apostolskiej uwięziony razem z nim śp biskup Ma i ich wiarę i przekonania religijne, ale załatwiać 
lecki w najzupełniejszej tajemnicy Tvlko kilku i sie z mmi do cichu. bez orocesów. pod pretekstem 

rzekomych przestępstw na tle politycznem, jak

bolszewików te umowy z wyjątkiem tylko Kościo i dno olbrzymie więzień e. gdzie nawet ludzie, któ 
~ - - rzy chodzą leszcze na wolności nadzorowani sa Iła kat. Kato! cy tednozgodnie w całej Ros'i idąc 

do 'mii dyrektyw. iak'e dał im ieszcze śp arcy­
biskup Cieplak wo’eli pozostawić w reku bolsze­
wików zamknięte i skonf skowane kościoły, ani- 
ż&] używać ich na warunkach, podanych przez 
rząd. Ponieważ katolcy ztrerali sie na nabożeń­
stwa do prain’ach 5 suterynach. a Wszewikom tru 
dno było to kontrolować, woleH wiec ustanfć i 
zgodzili się na wydzierżawienie koścołów kato­
likom ix) podpisaniu umowy, która zaproponowa­
li katolicy, a na którą oap:eż pozwolił. Otwarto

10 MILJONÓW BEZDOMNYCH DZIECI, ŻYJĄCYCH Z KRADZIEŻY 
postrachem komunistów

Bardzo cięzkhn problemem d'a rządu są w 
Rosji bandy tak zwanych „bezprizornych". to jest 
dzieci i włóczęgów. Obliczają, że może ich być 
obecn e w Rosii do 10 milionów. Rząd spodz ewa 
sie że predzei czy późn;e.i wymrą om z głodu, 
chorób nędzy A’e tymczasem szerzą oni po­
strach nawet wśród komunistów, bo nietyiko 
kradna a e napadała zbrojnie i rozgrablaią skle­
py i magazyny rządowe. Chodzą bandam- lub w 
po.tedynke po nocach W dzień ukrywała się i śpią 
w ruinach, po norach, które roira w śmietnikach 
i do opuszczonych suterynach Jest to skutek bez­
pośredni rozluźn enia węzłów małżeńskich i zni­
szczenia w Rosił przez bolszewików rodźmy Roz 
wody tak iak i śluby udz:eiane sa w Rosji przez 
policje na poczekaniu na każde żadanie którei- 
kolw ek bądź strony. Kto chce wziąć rozwód to 
poprostn 'dzie i zawiadamia tytko w kom waria­
cie że też nie żyie dalei z dana osoba Dzieci od- 
daje się do przytułków rządowych W tvch przy 
tułkach jest głód tak straszny, że ieżeli które 
dz ecko wyżyte z nich do 5 roku żvc'a tak że 
iuż może sobie coś poradzić to ucieka na wol­
ność I żyłę spoczatku 7 iałmużnv i kradzieży, a 
gdy lużdOrośnte. to 7 rozboju. Żadne w'ez enie 
na to nie pomagają Bolszewicy radża sob;e w 
ten sposób że ustanowi'! karę śmierci nawet na 
dzieci od lat 12 za niektóre przestępstwa Wy­
wożą oni ie też całemi poeągam na Syberie na 
puste i odludne mieisca i tam zostawiaj na , 
śm'erć z głodu lub mrozu,, bo w więzieniach n e- • 
ma rcrteisca *

O źadnei zgoła prawdziwej nauce ani morał- * 
nosci ani v  przytułkach ani wogó'e w szkołach 
w Ros'1 niema obecnie mowy. Jedyna propa­
ganda iaka się tam prowadzi, to bezbożnictwo.

bforą w demonslrac ach l precesjach bezbożnł- 
czych przed cerkwaml ■ kościołarni w czasie, 
gdy się tarn na nabożeństwa zbierają wiem-
C hłopi m ordu ją  szp iegów  1 k o m isa rzy

N:emora'ność i rozpusta wśród bolszewików 
szerzy się taka, o jakiej świat niema poięcla. — 
Śmiało można powiedz;eć że w Rosji obecnie 
jest 99 procent ludności zarażonej chorobami we- 
nerycznemi. O prawidłowem eczeniu ludzi z tych 
chorób w takteh warunkach nie może być na­
wet mowy...

Po wsiach chłop? próbowali sie bronić, mor­
dując skrytobó’czo szp’eeów I komisarzy Ale boJ 
szewtey mszczą się za każdego zamordowanego 
szpiega^ masowem rozstrzellwamem.

G*ównymi komisarzami wśród komunistów 
w Rosji są przeważnie żydzi. W ostatnich jed­
nak czasach starała sie oni nazewnatrz Dubi'cznle 
nie występować S'edzą po b tirach i rozkazują

su grobie
Plan zabójstwa powz!ęjł na wiadomość 

że Szpakowski ma 800 zł. Według pier­
wotnego zamiaru Szpakowski miał bvć za­
mordowany przez uduszenie * zrzucenie mie­
dzy skały kam'eniołpwu w mieiscowości Mie­
dzianka W ostatnie' chwili zbrakła 'm odwa­
gi j zbrodni nie dokona!'.

W jak'ś czas potem zwab'li Szpakow­
atego do domostwa, gdzie mieszkał Szvdbń- 
sk' i w agrodzfe zadał- mu z tyłu straszny 
cios Pałka w gławe. Ogłuszony padł na zie­
mie., Zbrodn!arze zanieśli go do pobliste* 
gnojówki, wrzucił' do dołu głębokości półtora 
metra i zasypjp gruzem.

Zbradn-a wykryła sie sekcja zwłok wy­
kazała panad wszelka wątpliwość, że Szpa- 

. . . . .  , knwsk” zmarł wskutek uduszenia a w*ec
a do wypełniania rozkazów i do komunikowania podczas zakopywania grobu jeszcze żył. Are­

tedy znowu kościoły a bolszewicy zaczęK się 
przechwalać, że oni są za mądrzy, aby robić ka­
tolików męczennikami wiary.

naprzykład szpiegostwo
„Wy chcecie być męczennikami. mów:a bol­

szewicy księżom i katoi.kom. ale my tre głupi 
my nie będ/temy wojować z wasza wara, wierz 
cie sobte w co chcecie Mc wolno wam tylko u- 
rządzać kontr - rewolucii Rząd powiada, że nie­
ma Boga a wy włazicie w kość ele na ambonę 
i kazecie ludziom wierzyć w Boga, to najwyraź­
niejsza kontr - rewolucia No j wy przytem szpie­
gujecie ; donos cie o różnych rzeczach to swoje­
mu papieżowi, to Polsce, to Litwie, to Łotwie. 
To Iest przecie zbrodnia stanu".

W ten sposób p°d pretekstem przestępstw po 
łifycznych. a nie za w a-ę skazuie się księży do 
więzierra wywozi się do ciężkich robót na tak 
zwane wyspy śmierci czyli Wyspy SOłOwteckle 
na morzu Północnym. W Rosji-cała ludność dzieli 
się na trzy cześc: na tych oo w wiezieniu swój 
termin łtiż ods'edz eli. na tych co odsjadula 1 na 
tych co czekają, kiedy ich tam osadza. Jeżeli do 
godziny drugej w nocy n>e przyida do czyiego 
m eszkama krasnoarmericy i nie aresztuia. to czio 
wiek odetchnie i spokoiny jest, ale tylko na dzień 
ieden bo na druga noc już znowu spodziewać 
s'e może takiej wizyty.

D ziec i szp iegu ją  rodziców  
d la  k a w a łk a  eh leb a

Aresztowań ami kieruią przeważnie żydzi, 
którzy maia na swoich usługach niezmiernie 
sprytnie rozgałęzioną w Rosji sieć szpiegów. Na­
wet najbliżsi krewn dia ratowania sie od głodu 
szp’eguia nieraz swo.ię rodziny. Brat bratu nie 
śmie z iiiczem sfe zwierzyć. Dz'ec' szpiezuia ro­
dziców. Cała Rosja to właściwie tylko je-

szpiegowani bardzo ściś e. Właściwi panów e te­
go więz!en:a sa gdzieś w ukryciu, może nawet 
zagranica bo ke runek polityki i rozkazy (Ha rzą­
du bolszewickiego przychodzą >akbv z zewnątrz. 
Nikt tam riema nic do gadania, tylko słuchać 1 
robić, co mu każą, leśli chce dostać choćby tę 
marna łyżkę strawy, na która musi pracować ka­
żdy zdolny do pracy Kto mezdołny test iuź do 
pracy, ten jak pies skazany jest na śmierć z gło­
du.

się z ludnością staraią się używać rosJan albo ta­
tarów.

Na wyspach Sołowieckich każdemu więźnio­
wi wydziela się na 1 dzień do ścięcia I obrabiania 
ix> 16 olbrzymich drzew w ieste. Kto nie zdąży, 
temu zmniejsza sie tego dzienną rację chleba. \V’e 
lu z rozpaczy kaleczyło się. obcinało sobie ręce 
lub.nOgi, i bolszewicy, żeby to powstrzymać, 
każdego takiego rannego skazywali na śmierć. 
Wtelu z więźniów dostaie warjacil i tych także J 
zwykle pozbywają się skazując Ich na śmierć 
głodową. 7 trzydztestuplęciu księży, którzy ra­
zem z ks biskupem M?tulonisem znajdowali się 
w jednym baraku ośmiu postradało w ten sposób 
zmysły a kilku potem i życie.

W całe> Rosji iest ieszcze na wolności tylko 
16 księży W więzieniach iest ich ponad 100 Ka­
tolików świeckich jest do 2 mfljonów. Jakkolwiek 
nte mogą oni przystępować do Sakramentów św. 
trzymają się bardzo mocno zasad wiary. Prze­
ważała tu Polacy. W samym Lenfngradzle było 
przed wybuchem rewolucji bolszewickiej do 20 
kościołów. Obecn'e nie zamknięty iest tylko ko- 
śc;ół św Katarzyny... Nędza w Rosji, zwłaszcza 
po wsiach, jest tak straszna, że ludzie zazdrosz-

tYWCEM ZAKOPANY W GROBIE 
Polworna zbrodnia na osobie przyjaciela

W a rs z a w a . 21. I. — Dwai młodzi biu- 
raliścl. Czesław Szydluiski i Tecf*l Waczvń-

cza nawet kawałka chleba więźniom. Chętnie 
chcidiby dostać się do więzienia, byle tylko z 
głodu n*e umrzeć.
A n tysem ityzm  sze r zy  s ię  w c a łe j  R osji

W ciągu ostatnich 13 lat sama czerezwyczaj- 
ka bolszewicka (G. P. U.) skazała na więzienie 
30 milionów ludzi, nie licząc tych których roz­
strzelano Rzecz charakterystyczna że w wię­
zieniach me ma ani jednego rabina. Wogóle ży­
dom powodzi się w obecnej Rosji szczególnie do­
brze. Oni głodu n'e cterpią. To też antysemityzm 
szerzy się w całej Rosji gwałtownie. Gdyby 
rząd bolszewicki upadł. to nastąpiłaby w Rosił 
taka rzeź żydów o jakiej świat nie słyszał...

Ks. biskup Matulonis skończył swoje wstrzą­
sające przemówienie g< rącą prośba, abyśmy 
wszyscy, w myśl wskazań Papieża P usa XI, 
modlili się za Rosję. (KAP.)

Ś. pa Michał Zenkłeler

Szeregi czołowych przedstawicieli i kierowników 
społeczeństwa w elkopolskiego przerzedzają się corac 
bardziej. Liczna grupa ludzi, którzy swą owocną 
pracę dla społeczeństwa rozpoczęli jeszcze za czasów 
niewoli, maleje z dnia na dzień. Straty to poważne, 
bo ta wytrawna ekipa kierownicza w WielkopoLsce 
złotemi głoskami swej działalności zapisała się w hi­
storii z:em zachodnich.

Tern boleśniejsza jest strata, jaką kilka dni temu 
poniosło społeczeństwo wielkopolskie przez śmierć śp. 
Michała Zenktelera. Zalety umysłu i charakteru śp- 
Zmarłego specjaln e predestynowały Go do tego stano­
wiska. jakie zajmował w hierarchii pracy społecznej. 
Wybitny rolnik i żołnierz tradycyjnie już łączył 
te specjalne walory jakie wytwarza praca na roli. To 
też powołany na stanowisko prezesa Wielkopolskiego 
Tow Kółek Rolniczych rozwinął tam owocną działal­
ność w służb e dla dobra rolnika wielkopolskiego po­
trafić skupiać w dzisiejszych ciężkich czasach kry­
zysu rolnego wokół tej pracy wszystkich rolników 
większych i mn'ejszych. z taktem i energią żołnierską 
eliminując wszelkie kol:zje i tarcia Był to umiłowa­
ny odcinek pracy śp Zmarłego, któremu poświęcił 
wszystkie ostatnie swoja siły.

Urodzony w roku 1891 w Buku. Wielkopolska, po 
ukończeni gimnazjum w Śremie odbył praktykę go­
spodarczą oraz jednoroczną służbę wojskową w armji 
niemieckiej, poczerń, w czasie od 1911—1914. przeby­
wał na studiach rolniczych w Lipsku i Berlinie, gdz e 
złoźvl dyplom z nauk rolniczych.

W wojnie światowej brał udział jako podoficer, 
a późn;ej jako oficer artylerii, na froncie wschodnim 
i zachodnim. Następnie hral udział w powstaniu 
wielkopolskiem. dowodząc odcinkiem czarnkowskim- 
W czas;e kampanii bolszewickiej wałczył w stopniu 
kapitana artylerii, jako adiutant 15 brygady artylerji, 
poczem pozostał w armii aż do roku 1921.

W roku 1921 objął dzierżawę domeny państwowej 
Pałczyn pod Wrześnią.

Już jako student rozpoczął czynną pracę w taj­
nych „Grupach Narodowych" oraz stowarzyszeniach 
polskich na emigracji. Po powrocie z wojska oddaie 
się pracy społecznej na odcinku zawodowym i samo­
rządowym- Jest prezesem Wielkopolsk:ego Towarzy­
stwa Kółek Rolniczych na woj. poznańskie, prezesem 
WTKR. na powiat wrzes ński. wiceprezesem Wielko­
polskiej Izby-Rolniczej, członkiem prezydjum Związku 
Tzb i Organizacyi Rolniczych w Warszawie członkiem 
Zarządu Wielkopolskiego Związku Ziera-an. członkiem 
Zarządu Naczelnej Organizacji Zjednoczonego Rolnic­
twa i Przemysłu Rolnego Zach Polski, członkiem Za­
rządu Związku Dzierżawców Rolnych R P.. członkiem 
wydziału powiatowego we Wrześni i innvch.

Odznaczony ,.Virluti Militari”. Krzyżem Niepodle­
głość Krzyżem Walecznych, dwukrotnie Złotym Krzv 
żem Zasługi oraz kilkoma medalami. R. L G.

sztowani mordercy przyznali <e do zbrodni 
i opisaB jej przeb’eg ze wszystkiemi szcze­
gółami

Sad okręgowy ska/ał obu na dożywotnie 
w:ezfenie. sad apelacyjny w Lublmte wyrok 
zatwierdził Obrońca ad w. HofmokI Ostrow­
ski wniósł do sadu naiwvższcgo skargę kasa- 
cv;na o unieważnienie wyroku. gdvż sad 
apelacyjny odrzucił wniosek o ekspertvze 
psychiatryczna oskarżonych, podczas kfedv 
sama zbrodnia budzi poważne wątpliwości co 
do stanu umysłowego skazanych Pozatem 
abrońca domaga s*e. żeby oskarżeni zostali 
sprowadzeni na rozprawę apelacyjna.

DAJCIE MI 100 KARABINÓW!
Dorosza z Krotoszyna:
Ostatnio wieczorem na ulicach miasta poia- 

\v ł sie „duch", który biegł ulicamf miasta boso, 
w b;e)iźnie nakryty prześcieradłem i co kilka 
k-"’-'-w wykrzykiwał: „Datefe mi 100 karabi­
nów! rZy Rynku „duch" został przez żołnierzy 
przychwycony i odtransportowany do szpitala, 
(m. d.).
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Polska w przekroju I Wieści ze świata
G en era ł N ob ile  w  W arszaw ie

Jak się dowiadujemy, do Warszawy 
f>rzvbedz'e w najbliższych dn'ach gen. Nobile. 
kicrown'k niefortunnej wyprawy podbieguno­
wej która jak wiadomo skończyła sie śmier­
cią w’ększośc; uczestników. Nobile odwołany 
został do Włoch z Sowietów, gdzie kiero­
wał fabryka balonów sterowych.

W drodze powrotnej do swej ojczyzny 
NobUe zatrzyma się w Warszawie.
P oziom  k ą p ie lisk  n a d m o rsk ich

Na odbyt,, «n ostatnio w Warszawie posie­
dzeniu specjalnej komisji dla prac nad zor­
ganizowaniem uzdrowiskowem 'kąpielisk nad­
morskich, stwierdzono, że pod względem 
swych urządzeń i warunków odpowiadają po­
ziomowi uzdrowisk następujące kąpieliska: 
Orłowo Morskie, Jastrzębia Góra i Jasne Wy 
brzeże, Ju ra ta  oraz "Wielkawieś - Iłallerowo.

Okoliczność ta brana będzie pod uwagę, 
przy pracach nad podniesieniem poziomu ką­
pielisk nadmorskich w tym sensie, że narazie 
g'ówny ..acisk skierowany będzie na inwesty­
cje w tych pozostałych kąpieliskach, które 
uda się podciągnąć do poziomu uzdrowisk. 
Jednocześnie jednak komisja baczyć będzie 
również, aby kąpieliska, urządzone już w pew­
nym zakresie, rozwijały się w dalszym ciągu.

N ic b y ło  nadużyć p rzy  przeb u d ow ie  
w ę z ła  w arszaw sk iego
Wobec pojawienia się w prasie niezgod­

nych z rzeczywistością informacyj o rzeko­
mych nadużyciach służbowych przy przebu­
dowie węzła warszawskiego i zawieszania w 
służbie kontrolera drogowego dyrekcji kolei 
państwowych w Warszawie, inż. Przedpeł­
skiego Włodzimierza. Min. komunikacji wy­
jaśnia, że inż. Przedpełski nigdy nie był za­
wieszony w czynnościach przez władze służ­
bowe.

Z agin ion y n a  w o jn ie  p ow rócił p«
15 la ta ch
Z W ilna donoszą: Do w’si rodzinnej Ło- 

tłzianowice gm. jaźwińskiej powrócił 42-letni 
Stefan Kopeć, który w 1920 r. dostał się do 
niewoli bolszewickiej i od tej chwili ślad po 
nim zaginął. Rodzina uważała go za zaginio­
nego, a gmina wykreśliła z rejestru gminnego. 
Tymczasem Kopeć zbiegł z niewoli i przez 
Łotwę powrócił do Polski.

Sam obójstw o p osteru n k ow ego
Onegdaj popełnił samobójstwo wystrza­

łem  z rewolweru w serce w koszarach rezer­
w y policji w Katowicach, posterunkowy Fran­
ciszek Jaworski. Odwieziony do szpitala miej­
skiego w  Katowicach, zmarł w kilka chwil.

Powodem targnięcia się na życie było to, 
że Jaw orski wstępując do policji, zataił przed 
władzą przełożoną fakt, iż był żonaty, a po­
dał się za kaw alera. Policja bowiem pod tym 
tylko warunkiem przyjmuje nowych kandyda­
tów. Z obawy przed wykryciem się tej sprawy, 
pozbawił się tycia.

S za lon y  s tr a ż n ik
Z Grudziądza donoszą: Strażnik więzien­

ny Zygmunt Czajkowski pod wpływem nagie­
go obłędu rozpoczął strzelaninę tak gwałtow­
ną iż początkowo myślano, że w więzieniu 
wybuełd bunt. Po wystrzeleniu jednego ma­
gazynu z nabojami ładował drugi i w ten 
sposób wystrzelił około 30 nabojów. Na po­
moc wezwano policję i straż pożarną, która 
przy użyciu silnego prądu wody zmusiła, u- 
mysłowo chorcjo do zaprzestania strzelaniny.

Na szczęście strzelanina nie pociągnęła 
aa sobą ofiar w ludziach. Nieszczęśliwego 
strażnika przewieziono do szpitala.

Od ostrych  s łó w  do k u li
Z Płocka donoszą: W jednej z miejscowych 

aptek doszło do gwałtownej sprzeczki między 
dwoma lekarzami, dr. Karpińskim i dr. Hugonem 
Schmidtem. W pewne: chwili dr._ Karpiński u- 
Wiżył słownie dr Schmidtowi. Wówczas w od­
powiedzi dr. Schmidt spoliczkował przeciwnika. 
Wtedv dr. Karpiński siln’e zdenerwowany, wy­
jął rewolwer i wystrzelił trzy razy , do dr. 
Schmidta trafiając go w kręgosłup, rece i płuca. 
Po strzałach dr. Karpiński sam udał sie do ko­
mendy policji i zameldował o popełnionym czy­
nie. 7'wmczasem ciężko rannego dr. Schmidta 
przewieziono do Warszawy i umieszczono w 
szpitalu Ewangelickim gdzie przystąpiono do 
natychmiastowej operacji. Mimo pośpiechu dr. 
Schmidt, nie odzyskawszy przytomności, w ca- 
gu kilku godzin zmarł. Zwłoki przewieziono do 
gabinetu medycyny sądowej, gdzie dokonano 
sekcji.

Sp. dr. Schmidt był kawalerem, zaś dr. Kar­
piński ma żonę-lekarza i dziecko. Według krą­
żących pogłosek, zabójstwo dokonane było na 
Ue romantycznem. Dr. Karpińskiego na polece­
nie sędziego śledczego osadzono w wlezieniu w 
Płocku do dyspozycji władz.

P o w o ły w a n ie  r e z e r w is tó w  n a  ćw icze­
n ia  w  c iągu  c a łe g o  r o k u
W a r s z a w a. 21. I. — W r. b. odbywa­

ne ćwiczeń wojskowych przez rezerwistów

G ubernator w ie rz y  w  n iew in n ość
H auptm anna
Nowy Jork, 21. I. — Gubernator Hoff- 

— mann oświadczył wczoraj w Trenton, iż pole- 
I  cił odroczyć egzekucje Hauptmanna. ponie-
■ waż ma nadzieje, że cała sprawa zostanie
■ wkrótce wyjaśniona.
I Sprzeczności w zeznaniach świadków na 

procesie skłoniły go do zwrócenia s’e do po-

Zycie W ielkopolski
Poznań.

WZRUSZAJĄCY LIST DAWNYCH PARAFJAN W DNIU JUBILEUSZU 
KS. DR. ROLEWSKIEGO

rozłożone będzie na okres całoroczny, a nie 
jak dotąd się działo przeważnie na miesiące 
letnie f ies'enne.

P?w'atowe komendy uzupełnień doręcza­
ją wezwania na ćwiczenia zimowe tym re­
zerwistom. którzy należa do kompanii nar­
ciarskich. jak również niektórym rezerwistom, 
którzy n*e mogli stawić się na ćwiczenie z 
różnych powodów w r. ub.

W dniu 22 bm. obchodzi srebrny jubileusz otrzy­
mania święceń kapłańskich ks dr. Kazimierz Rolew­
ski, przebywający obecnie w Poznaniu, po długolet­
niej pracy wśród Polonii w Niemczech.

Z okazji tej uroczystości zasłużonego kapłana pp- 
Maksowie, dawniejsi jego parafian e z Saksonii, przy­
słali nam wzruszający list, w którym dziękują mu za 
jego dawniejszą pracę i serce, okazywane Polakom 
na obczyźnie

Dzięki uprzejmości Dp. Maksów możemy również 
zamieścić ciekawą fotografię. Zdjęcie to ilustruje 
pracę duszpasterza w N:emczech w czasie wojny 
ks. proboszcz Rolewski słucha spowiedzi rosyjskich 
jeńców wojennych, będących Polakami.

„Przebywając w latach przed i wojennych na 
praktyce zawodowej w Dreźnie, poznałem tam mło­
dego wówczas kapłana — Polaka ks dra Kazimie­
rza Rolewskiego, dzis’eiszego iubilata Był on wte­
dy proboszczem i patronem wychodźtwa polskiego w 
Saksonii z siedzibą w Dreźnie. Ksiądz dr. był już 
przed tem znany tamtejszej Polonii, albowiem począt­
kowo przebywał w Miśni (Meissen). Polonia w Dreź­
nie była liczną i jednoczyła się w kilku towarzyst­
wach iako to: T-wo Przemysłowców: T-wo Robotni­
ków; T-wo Ogrodników „Flora"; T-wo Śpiewu ..Hal­
ka" i Sokół Polski. Towarzystwa te mialv wyłonio­
ną ź pośród siebie komisię. a przewodniczącym jej 
był właśnie ks. dr. Rolewski.

JUŻ TYLKO OZTEREOH WETERANÓW Z 1863 R. 2YJE W WIELKOPOLSCE 
Uroczysta msza św. w Złołei kaplicy katedry w 73 rocznice nowslania 

styczniowego
W 73-cią rocznicę powstnnia styczniowego z ini­

cjatywy Tow. Pomocy Inwalidom Wojennym i A\ctc- 
ranom 1863 roku odprawiona została dziś msza św. w 
Złotej Kapbcy katedry poznańskiej. Przybyli na mą 
pp. dr. Rakowski i dr. Zieliński — jako reprezentanci 
województwa, starosta krajowy Bognie, wiceprezydent 
miasta inż. Rugę, reprezentant wojska mjr. Leszczyń­
ski, członkowie Towarzystwa Pomocy Weteranom i mlo 
dzież szkolna. Przed ołtarzem na specjalnym fotelu za­
siadł weteran z 1863 roku Cielecki.

Nabożeństwo odprawił ks. kan. Szreybrowski. Za­
kończono je hymnem „Boże coś Polskę".

Po mszy * św. autobusem udano się na cmentarz 
świętomarciński, gdzie znajdują się groby pułkownika

KWAS SIARCZANY ZAMIAST WoDKI 
Dwaj bracia usiłowali otruć Irojo krewnych

Niecodzienne zajście miało miejsce w sobotę w 
mieszkaniu p. Jana Szymandery przy ul. Wyspiań­
skiego 35. Przyszedł tam w odwiedziny szwag er 
gospodarza domu. Bronisław Kuźniarski (ul. Droga 
Urbanowska 3) ze swym bratem Edwardem (ul. Wron 
skiego 9) i przywieźli ze sobą butelkę wódki Kiedy 
jednak p. Szymandera, oraz jego żona i teściowa. 
Rozalja Bartochowa umoczyli usta w rzekomej wódce
_ poczuli z przerażeniem, że jest ona dziwn e ostra
i gryząca i wreszcie parzy im usta. Odrzucili w:ęc ze

TRAGEDJA DWOJGA KOCHANKÓW Z GRUDZIĄDZA 
przed Sądem Apelacyjnym w Poznaniu

Proces który w końcu września ub. r. wstrząsnął 
całym Grudziądzem znalazł echo dziś przed Sądem 
Apelacyjnym w Poznaniu. Rozpatrywana była sprawa 
Zofii Adamowej która w nocy na 3 sierpnia zastrze­
liła swego kochanka Bernarda Wasilewskiego, który 
tniearkał wraz z nią w jej mieszkaniu, Adamowa i es. 
udową i matką 11-letniego syna Wasilewski był ie> 
kolegą biurowym (pracowali w Banku Rolnym).

Pożycie kochanków nie było zbyt wzorowe Wa­
silewski zdradzał Adamową i — jak twierdzi oskar­

Dwadzieścia trzy lata temu, a więc w samych- po­
czątkach jego kapłaństwa, należycie docenialiśmy w 
młodym swym proboszczu jego wprost niepospolite, 
zdolności. Mimo ogromu pracy w saskiej parafii, z 
poświęceniem spełniał on swe obowiązki kapłańskie i 
był zarazem wzorem Polaka - patrjoty- Zawsze we­
soły i ruchliwy, zawsze gotowy do rady i pomocy- 
Utrzymywał przy sobie matkę i siostrę, a dom jego 
stał zawsze otworem dla każdego Polaka.

Z chwilą wybuchu wojny światowej, praca nasze* 
go proboszcza kilkakrotnie się zwiększyła- Niechaj 
najlepszem świadectwem będz e załączona fotograf ja- 
słuchania spowiedzi niezliczonych zastępów, Polaków 
— jeńców wojennych z armii rosyjskiej w saskim O- 
bozie Kónigsbruck.

Jednak ta praca nad siły odbiła się smutnie na 
zdrowiu ks Rolewskiego.

Dzisiaj przezacny nasz proboszcz - jubilat dot­
knięty upartą chorobą i po kilku pobytach w szpita­
lach przebywa pod opieką swej siostry — wdowy.

Z okazji jubileuszu w imieniu dawniejszej Po­
lonii w Dreźnie składamy Ci przezacny Księże Jubi­
lacie — najserdeczniejsze podziękowania, za wszelkie 
dobro wyrządzone nam za Twego duszpasterstwa w 
Saksonii — z życzeń em dobrego zdrowia przy rze­
telnie zasłużonym doczesnym odpoczynku .

Włodzimierz i Marja Maksowie.

wojsk powstańczych Edmunda Colliera, i Franciszka 
Dobrowolskiego, na których złożono wieńce. Stawiły się 
tam delegacje i poczty sztandarowe 14 organizacyj kom 
batanckicb. Między sztandarami znajdował się tak­
że styczniowy weteran: stary sztandar z 1963 roku.

W Wiełkopolsce dzisiaj przebywa jeszcze czterech 
weteranów z 63 roku: dwóch w Poznaniu pp. Cie­
lecki i dr. Ziółkowski, jeden w Gnieźnie — p. Win­
nicki i jeden w Czacliuracb pod Ostrowem — p. Dym- 
czvński. Tow. Pomocy Inwalidom Woj. i Weteranom 
18*63 roku ,obn weteranom mieszkającym na prowincji 
wysłało dziś po 30 zł, a p. dr. Ziółkowskiemu złożyło 
wizytę, ofiarowując mu kosz wiktuałów.

zgrozą kieliszki, przyczem wylewający się płyn po­
parzył im dłonie .

Straszny plan Kuźmarskich został więc udarem­
niony. M eli oni zamiar otruć troie swvch krewnych 
i w tym celu zamiast wódki podali im do picia kwas
siarczany. ,

Powodem zbrodniczego zamierzenia były spory 
majątkowe jakie toczyły się między rodziną. Bracia 
Kuin’arscy zostali ujęci i odstawieni do dyspozycji 
wiceprokuratora Sądu Okręgowego

żona — niejednokrotnie maltretował ią po pijanemu 
Krytycznego dnia Adamowa cbciała popełnić samo­
bójstwo, co wywołało sn’zeczkę. w czasie której Wa­
silewski uderzył Adamową w twarz Wzburzyło to ią 
do tego stopnia że później zabiła kochanka.

Taka Obrona oskarżonej nie zasługiwała na wiarę 
1 Sąd Okręg w Grudziądzu skazał ja  24 września 
35 r na 1% roku więzienia przyjmując kwalitikacię 
karną z art *225 par. 2_ Sąd apelacyjny obniżył karę 

o 2 miesiące, zaliczając jej areszt śledczy.

licjf, by podjąć nanowo wysiłki w celu wy­
krycia rzekomych współsprawców zbrodnk 
Waszyngtoński detektyw Robert K'ck. które­
mu gubernator polec'! zbadać sprawę, usiło­
wać będzie dostarczyć dowodv. że znalezione 
w pobhżu siedziby płk. LJndberglia zwłoki 
dziecka n'e sa zwłokami synka Undberglia.

Jednym z dowodów ma być fakt, że prze­
świetlenie znalezionych zwłok wykazało śla­
dy pewnej ułomności na nodze tego dziecka, 
podczas gdy sy° Lindbergha żadnych tego ro­
dzaju uszkodzeń n'e m'ał.

161 o fia r  m rozu
N o w y  J o r k .  20. I. — W północnych 

stanach ogarniętych fala niezwykle silnych 
mrozów. 161 osób stracHo życie wskutek 
zamarznięcia.

N apad na p o lic ję
M a d ry t .  20. I. — W Santa Cruz de 

Tenriffe Hczna banda napadta na posterunek 
policji, przyęzem ieden funkcjonariusz poli­
cji został zabity na miejscu, dwai inni odnie­
śli cieżkie rany, a dwai — lżejsze.

Napad ten jest prawdopodobnie aktem 
zemsty za zarządzenia, wydane przez policję 
w związku z ostatnim strajkiem.

W zm ożona fa la  w y d a la n ia  P o la k ó w  
z e  ś lą sk a  czesk ieg o  i  M oraw
M or. O s t r a w a ,  22. I. — Ze wszyst­

kich miejscowości Śląską za Olza ’ Morawa, 
zamieszkałych przez Polaków nadchodzą w'a 
domości. iż władze czeskie w dniach ostatnich 
wzmogły niezwykle akcie wydalania z granic 
republ'ki obywateli polskich. W większości 
wypadków wydala s’ę obywatel’ polskich, u- 
rodzonycb na Śląsku lub Morawach. Najlicz­
niejsze wypadki wydalania maja m'ejsce w 
pow. ostrawsk’m. Z jednej tylko miejscowo­
ści Witkowice koło Mor. Ostrawy władze 
czeskie wydalaja codziennie pa kilku obywa­
teli polsk'ch. przedewszystkiem zaś tych, któ­
rzy posiadają prace.

Według czeskiego czasopisma „Trybuna** 
Czesi wydalili w roku 1935 przecietnię po 200 
polaków miesięcznie, wiec 2400 w c'agu ca­
łego roku. Liczby tej jednak nie należy uwa­
żać za odpowiadająca istotnemu stanowi rzej 
czy. Wydaleń obywateli polskich w roku 1935 
było znacznie wiecej.

„L'dóve Noviny“ donoszą z Rusi Podkar­
packiej, jż władze czeskie zamierzała w naj­
bliższej przyszłości wydaPć z tej prowincji 
800 obywateli polskich, przeważnie Ukraiń­

ców, żołnierzy byłej armii ukraińskiej

K a n ad yjscy  h o k e iśc i p rzyjeżd ża ją  do
P o lsk i
W Dolowie lutego eośeió ma w Polsce zespól 

szwajcarskich kanadyjczvków (studenci kanadvjscv 
studjującv w Szwajcarii). Zespół ten który zanoto­
wał ostatnio szereg sukcesów nad bardzo wybitnemi 
drużynami Europy ma rozegrać w, Polsce 4 spotka­
nia: we Lwowie, w Krakowie, w Krynicy i w Kato­
wicach.

Bawiący obecnie we Francji przedstawiciele so­
leck ich  kół lotniczych zaznajamiają się z organi­
zacją francuskiego lotnictwa cywilnego i wojskowego.

Parlament japoński został rozwiązany. Wybory 
odbędą się 20 lutego, nowa izba zbierze się 20 kwietnia.

Programowe przemówienie japońskiego ministra 
Hiroty, który wysunął plan zmontowania japońsko- 
chińsko-mandżurskiego bloku antykomunistycznego, 
spotkało się z żywem uznaniem w Berlinie. „Angriff" 
pisze, że jest to w istocie jedyny sposób spacyfikowa- 
uia Dalekiego Wschodu.

* •  *
W porcie rotterdamskim zatonął holownik „Drecbt" 

tak szybko, że kapitan statku i palacz nie zdołali się 
już uratować.

Rząd japoński mianował dwóch obserwatorów na 
londyńską konferencję morską, z której — jak wia­
domo — oficjalna delegacja japońska wycofała się.

Pod pozorem egzekwowania fikcyjnej zaległości 
podatkowej w kwocie 42,000 guldenów władze gdań­
skie opieczętowały drukarnię socjalistycznej „Danzi- 
ger Volksstimme“. Zarząd drukami twierdzi, że wszy- 
skie podatki opłacił punktualnie.

Premjer Laral powrócił wczoraj do Paryża. Po­
wszechnie oczekiwano że dymisja gabinetu zdecydowana 
będzie Da dzisiejszej Radzie ministrów, ale pojawiły 
się przewidywania, że wobec konieczności wyjazdu pre- 

mjera francuskiego na uroczystości pogrzebowe w 
przyszłym tygodniu do Londynu, przesilenie zostanie 
na tydzień odłożone. Nie brak jednak i takich prze­
widywań, że lewica będzie chciała tem szybciej obalić 
Lavala i jeszcze przed uroczystościami londyńskiemi
utworzyć nowy gabinet.
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Nowy Prezes Poznańskiego O.Z.P.N.

Mec. Bogusław Seydlitz.

Wvbra-nv na rocznem walnem zebraniu preze- 
tern poznańskieeo Okręgowego Związku Piłki Nożnej 
mec BOGUSŁAW SEYDLITZ jest postacią dobrze 
zoaDą i zapisaną w poznańskich kolach sportowych. 
Urodzony Poznańczyk, powstaniec wielkopolski i 
uczestnik akcji plebiscytu na Górnym Śląsku już od 
wczesnych lat styka! się mec Seydlitz ze sportem. 
W latach 1921—24 spotykamy jego nazwisko w or­
ganizacjach piłkarskich Poznania, bądź jako sędzie­
go piłkarskiego, bądź piastującego odpowiedzialne 
stanowisko przewodniczącego W. G i D. poznańskie 
go OZPN-u W roku 1922 jest prezesem Akademic­
kiego Związku Sportowego. Następnie jest czyn­
nym działaczem w sporcie wioślarskim i boksie Za 
kadencji dvr. Baranowskiego jest pierwszym wice­
prezesem Polskiego Związku Bokserskiego. Zaznaczyć 
należy że bvl to czas reorganizacji PZB po przenie- 
aieniu siedziby z Katowic do Poznania. Ówczesny bo 
wiem zarząd objąwszy władzę, objął również w spuś 
ciźnie kilka skrzyń nieuporządkowanych aktów któ­
re przyszły z Katowic Syzyfowa praca ówczesnego 
Zarządu PZB w skład którego wchodził jak wspom­
nieliśmy również mec. Seydlitz. ..postawiła'" organi­
zacyjnie PZB. na nogi.

Obecnie wraca mec. Seydlitz do piłkarstwa z 
którvm rozstał się przed 12 laty. Naszem zdaniem. 
Walne Zebranie PZOPN-n zrobiło w niedzielę dobry 
wybór! Objąwszy ster rządów piłkarstwa poznańskie 
go oo p Maksymilianie Stiirmerze. któremu Walne 
Zebranie nadało w uznaniu zasług rodność-honoro­
wego członka Zarządu FZOPN-u. mec. Seydlitz oso­
bą swoją daje pelue gwarancje. że będzie ..właści­
wym człowiekiem na wlaściwem miejscu."

Na nowvm posterunku pracv sportowej redakcja 
naszego pisma składa mec. Seydlitzowi serdeczne ży 
czenia

• » *

Wybrany na rocznem walnem. zebraniu Zarząd 
PZOPN-u przedstawia się następująco: prezes: pan 
mcc. Seydlitz (nie*towarzyszony). wiceprezesi: pp 
I — Adamski (niestow.) H — prof Patoka (Legja). 
III inż Dickmann (HCP.) zarazem przewodniczący 
WG. i D Sekretarz ponowny: p. Wojciechowski 
(San) skarbnik: p. Winiewicz (nieśtow) kap Związ 
kowy: Głowacz (Legia), referent wych. fiz.: p. Sell 
(Warlab kronikarz: p. Marcinkowski (Sparta). gos­
podarz: p. Nowak (KPW) zast sekr.: p Soliński 
(Pogoń), radny: dyr Wende (Szamotulski KS). Wy­
dział Gier i Dyscypliny pp.: Jeźak (Sokół-Jeżyce) 
Kosmowski (Cvbina), Skrzypczak (Legja). Saturna 
(Pcntatlou). Szczodrowski (HCP). Wojciechowski — 
(Warta). Komisja rewizyjna pp. Wiśniewski Wl. Ma 
żurek (HCP) mgr Matuszyński (KPW). zastępcy: pp 
ChmielewsKi (Legja), Borowski (Unja Kościan).

Z  boisk i stad jonów
Aktualności Poznania

Roczne Walne Zebranie Klubu Sportowego
„K. P. W.“ odbędzie się dnia 22 bm. o godz. 18,30 
w sali na Dworcu Zachodnim.

• • •
Sekcja bokserska Z. S. urządzą dwumie­

sięczny kurs bokserski pod kierownictwem tre­
nera P. Z. B. Wacława Kolasińsldego. Kurs roz­
począł się w dniu 17 bm. Zgłoszenia przyjmuje 
jeszcze sekretariat przy Komendzie Grodzkiei 
przy ul. Fr. Ratajczaka 16. od godz. 9-12 l od 
17—20, oraz na treningach w Miejskiej Szkole 
Handlowej przy lri. Śniadeckich, weaście z uL 
Stolarskiej, w wtorki i piątki od godz. 20—21,30.• ♦ ♦

Od dnia 21 bm. w każdy wtorek od godz. 
17,30 do 21-szej odbywać się będą zebrania sek- 
cii lekkoatletycznej Sokoła w sekretariacie ułica 
Podgórna 8. Treningi sekcii odbywają sie w nie­
dzielę od godz. 10,30 do 13-tej oraz w czwartek 
od godz. 19 do 21.

’ ♦ *
Mteiurewicz przebywa obecnie w szpitalu 

wojskowym, gdzie poddał się w ub. tygodniu o- 
peracji nosa. Do czynnego życia sportowego

Z zawodow konnych w Zakopanem

RTM. STEFAN SKUPIRSKI 
(S p. s. k. Chełmno)

na konin ..Promieniu", na którym zdobył w niedzielę 
w Zakopanem puhar wędrowny im. P. Prezydenta R.P.

Fot. J. Konwiński.

KPT. PAWEŁ DĄBSKI-NEHRLICH 
(7 d. a. k. Poznań)

Zeszłoroczny zwycięzca konkursu im. Prezydenta 
R. P., zajął na „Przybyszu" trzecie miejsce.

Fot. J. Konwiński-

Kio wygrał na lolerji?
W 14-tym dniu c’ągn’eria loterji główne 

wybrane- padły na następujące numery:
1,000,000 zł — 44794.
49428 194122.
30.000 zł — 182808.
20,000 zł — 40837.
10.000 zł — 12856 89464 102843 189917. 
5,000 zł — 194290.
2.000 zł — 87417 117697 120422 125773 

137094 165203 169522.
11961
40772
57199
79506
98020

12298-3
138274
166540
185753

1,000 zł — 3063 4074 7218 9808 
26905 28691 28750 34569 38808 40074 
41326 43189 43184 49741 51247 51272 
58291 62943 65987 70009 73930 78918 
85199 87099 88745 95371 97827 98888 
101373 103544 104095 111271 119590
123770 125879 126467 134048 137513 
140051 143026 151641 154481 165711
171055 171159 174617 180931 184571 
1S9930 190904 193214.

wróci popularny „Misiu" dopiero za 4—5 tygo­
dni.

* * •
Automobilklub Wielkopolski komunikuje, że 

w nocy z dnia 26 na 27 bm. t. i. z niedzieli na , 
poniedziałek o godiz. 2 do godz. 11 rano przejeż­
dżać będą przez Poznań uczestnicy „XV Rallye 
do Monte Carlo" w liczbie 27 samochodów. Tra­
sa prowadzić będzie od ul Warszawskiej. Rynek 
Srćdecki — Most Chrobrego — ChwaHszewo — 
Wielka — Stary Rynek — Nowa — pi. Wolno­
ści — Fredry — Dąbrowskiego — aż co wylotu 
na Ławicę.

Jak w roku ubiegłym, tak i w tym roku bie- 
rze udział w powyższym ra>dzie Polak lir. Ga­
weł na „Polskim Fiacie" (nr wozu 64).

Zapaśnicy Klubu „Sztekker" po starannem 
przygotowaniu przez trenera Grodzkiego wystą­
pią w niedzielę dnia 26 bm. w spotkaniu towa­
rzyszem z iedna z najsilmejszych drużyn Pomo­
rza, mistrzem drużynowym w zapasach Klubem 
„Siła" (Bydgoszcz). Zawody odbędą się w sali 
szkoły Dokształcaiacej przy ul Działyńskich.

* * *
Bokserska reprezentacja Szczecina przyjeż­

dża do Poznan'a w dn’u 9 lutego na zawody z 
miejscowym Sokołem,
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roznań. 6,'5O Muzyka z płyt; 7.50 Program
na dzień bieżący; 7.55 Parę informacyj; 1240 Mu­
zyka egzotyczna (płyty); 15.35 Muzyka operetko­
wa (płyty); 15 20 Przegląd giełdowy^ 18,30 Z prze 
szłości Wielkopolski ..Pomnik znachora w Pozna­
niu" — pogadanka (wygi. Szymon Nawrocki). —
18.45 Marsze (płyty); 18.55 Skrzynka rolnicza — 
omówi Eugeniusz Horak: 19,05 Program na dzień 
następny; 19 15 Żvcie kulturalne art. i społeczne 
Poznania; 19,20 Koncert reklamowy; 19.55 Wia­
domości sportowe Poznania; 22.45 Koncert życzeń 
z płyt gramofonowych.

Warszawa. 6.30 Pieśń ,Kiedy ranne wsfcają 
zorze"; 6 35 Pobudka do gimnastyki; 6.54 Gimna­
styka; 7,20 Dziennik poranny; 8,00 Audycja dla 
szkół; 11.57 Sygnał czasu; 12.00 Hejnał; 12 03 Dz. 
południowy; 12 15 Audycja dla szkół — dla dzieci 
starszych; 13,25 Chwilka gospodarstwa domowego? 
13,30 Ż rynku pracy: 15.15 Wiadomości o ekspor­
cie polskim; (5.50 Mieczysław Fogg w swoim re­
pertuarze; 16 00 Pogadanka dla chorych w oprać, 
ks kapelana Michała Rękasa (ze Lwowa); 16.15 
Koncert ork pod dyr. Tadeusza Seredyńskiego; —
16.45 Chwilka pytań — pogad. dla dzieci star­

szych; 17.00 W pracowni archiwalnej — reportaż 
z Archiwum Akt Dawnych — dyr K. Konarski; 
17,15 Minuta poezji: wiersze niedrukowane Adol­
fa Sowińskiego; 17.20 Muzyka wokalna (plvty): 
17 50 Poradnik sportowy: tS 00 Koncert muzyki 
francuskiej (płvty); t9,40 Wiadomości sportowe 
ogólne; 19 45 Komunikat śniegowy (z Krakowa); 
19.50 Jak wypełnić ankietę radiową? Biuro Stu- 
djów rozmawia ze duchaczaini PR.; 20.00 Kon­
cert Symfoniczny w wvk Orkiestry Symfon PR. 
pod dvr Grzegorza Fitelberga z udziałem Stefa­
na Askenazego (fortepian): W przerwie koncertu 
około godz 20 50 Dziennik wieczorny oraz Obra­
zki z Polski współczesnej: 22 50 Skrzynka techni­
czna — red Wacław Frenkiel; 22.45 Muzyka ta­
neczna z kawiarni .Cafe-Club‘‘ (Poznań nadaje 
audycje lokalną); W przerwie o srodz. 23.ÓO-Win­
dom. meteor, dla żeglugi powietrznej.

Giełda zbożowa w Poznaniu
Standarty; 1) tyto 715 </ls 2) oarenis* 756 <Aj

Żvto . 12.25 12,50
usposobienie spokojne

Pszenica 18,— 18,25
Usposobienie: stałe

Jęczmień browarowy 14.25 15 25
Jęczmień 700—725 g/t. 13,75 14.25
Jęczmień 670—680 g/l. 30 Ł 13,20 13,25 13,50

usposobienie spokojne
Owies 450—470 g/1 14— 14.25
Owies standartowy 15,75
Maka żytnia wyciągowa 0—50% wł w. 19— 19.25
Mąka żytnia gat. I 0-45% 18.75 19,—
Mąka żytnia gat I 0-55% 18,25 18 50
Mąka, żytn-a gat. I 0-65% 17,50 18,—

usposobienie spokojne
Maka pszenna gat. IA 0-20% wł. w. 50 50 52 25
Mąka pszenna gat IB 0-45% wł. w. 29,75 30,23
Mąka pszenna gat IC 0-55% w}, w. 28.75 29 25
Mąka pszennagat ID 0-60% wł. w. 28 25 28 75
Mąka pszenna gat. IE 0-65% wł. w. 27,25 27,75
Mąka pszenna gat IIA 20-55% wł. w, 26 75 27.25
Mąka pszenna gat. IIB 20-65% wł. w. 26 25 26 75
Mąka pszenna gat IID 45-65% wł. w. 25,75 24.25
Mąka pszenna gat IIF 55-65% wł. w. 21.75 22.25
Mąka pszenna gat HG 60-65% wł. w. 20.25 20.75

Usposobienie: stałe
Otręby żytnie przem standart 10-—■ 10 30
Otręby psz. grube przem stand. 11.50 . 12-—1
Otręby psz. średnie przem. stand. 10-50 11,25
Otręby pszenne miałkie przem. szt 10,00 10.75
Otręby lecznrenne 9 75 IŁ—
Rzepak zimowy 41,—- 42,-—
Rzepik zimowy 40,— 41,—
Siemie lniane 36.— 38.—
Gorczyca 37,— • 59.—
Wvka latowa 22— 24—
Peluszka 24.— 27,—
Groch Viktoria 24 — 29.—
Groch Fołeera 22— 24—
Łubin niebieski 9,50 10—
Łubin żółty IŁ— 1150
Mak niebieski
Seradela

eskl 64— 66 —
22 — 25 —

czerwona surowa 105,— 115,—
czerw. 95-97% czyst. 125.— 135 —
biała 75— n o:—
szwedzka 170 — 195 —
żółta odluszezona 65,— 75.—

75 — 
16,75 
14-25 
18.25 
21 — 
2.20
2 70 
250
3 —
2.75 
5.25 
220 
2.70
5.75 
625
6 50
7 50

Przelot
Makuch lniany w taflach 
Makuch rzepakowy w taflach 
Makuch" słoneczn. w tafl. 42-43%
Śrut Soja
Słoma pszenna luzem 
Słoma pszenna prasowana 
Słoma żvtnia luzem 
Stoma żvtnia prasowana 
Stoma owsiana luzem 
Słoma owsiana prasowani 
Słoma teczmienna luzem 
Słoma jęczmienna prasowana 
Siano zwykłe łożem 
Siaóo zwykłe prasowane 
Siano nadnoteekie łożem 
Siano nadnoteekie prasowane 

Ogólne usposobienie spokojne.
Ogólny olwót: 3288 t, w tern żyta 928 t, 

cy 548 t, jęczmienia 818 t. owsa 60 tónn. 
Poznań dnia 22 styczni al936.

90 —  
17—  
14.50 
18:75 
22.— 
2-45 
2 95
2.75 

. 3.25
■3 — 
350 
2 45 
295 
625
6.75 
7 — 
8,—

pszeni-

Giełda pieniężna w Warszawie
Dolar 5,27 Bank Polski płacił 3,26' 

Marka niemiecka 128.
Dewizy: BerUn 213.45. Holandia 360.3?. 

Londyn 26.20. Paryż 35,01. Szwajcaria 172.45 
DnH rótidrn S3 15 Akrip Ranku Poiskiegn 99.

Hellen Zenna Smith

KOBIETY ZBYTKU
7 0 )  Miałyśmy cała awanturę. Dziś popołu­
dniu zgłos'1 s>e do nas przedstawiciel „Towa­
rzystwa ochronv zwierząt", zażądał pokaza­
na mm naszego ulubieńca, Saula. Pierwsza 
zapowiedź tej groźni wizyty pochodziła od 
Dory która zjaw'ła s’ę oburzona z kuchni, 
z nosem oczcniowvm sądzą i oświadczyła:

— Przyszedł pan z „ochrony zw'erzat".
Oczywiście, że ia i Berry byłyśmy co­

kolwiek zaskoczone.
— To ci Amerykanie z mieszkania, na 

wizawi — dowodzi Dora z wielkim naciskiem. 
— Przedwczoraj ten bydlak. Sami. zeżarl ca­
łego zimnego kurczaka a ia właśnie nade- 
szłam i zobaczyłam, iak obbzywał sob’e ła­
py. Sam sobie otworzył drzwi od krelensu. 
jak babcię kocham! Chciałani go złapać i dać 
mu zdrowe łanie. Ale bestja taka mądra, że 
zaraz wyskoczył oknem od kuchni i usiadł tak. 
że go me mogłam złapać. I dopiero zaczyna 
sie tam myć! To ja chlałam go uderzyć mo­
kra ścerka. Każdyby to zrobił! Proszę ?ob'e 
wyobrazić, że to bydle siedzi tam 1 ma brzuch 
wypchany nasza kolacja! Wreszcie trzepne- 
fam go porzadme śc’erką. ..Czekaj, złodzieju- 
dam ja ci kraść kurczęta na zimno!" — powia­

dam mu. „Spróbuj ty przyjść do mme jeszcze 
raz", powiadam i chcę mu jeszcze poprawć. 
I nagle słyszę, jak jakiś głos mówi: ..Zostaw 
panna te b'edna kotkę. tv cholero! czy nie wi­
dzisz. że ona me nnże uc*ekać? Sama po­
winnaś dostać lanie!"

Z początku przez długi czas wogóle n’e 
wiedziałam, czego chce ta baba, bo to Ame­
rykanka i nie um’e mów’ć porządnie po an­
gielska. jak my. Jej mąż jest iazzbandzlsta 
i gra na tvm wielk m bębnie w orkiestrze, co 
ia nadaja przez radio. Mogłabym mu powie­
dzieć coś nie coś o jego żon'e, gdybym chcla- 
ła.

Nie. żebvm bvła wścibska tak iak ona. co 
nie pilnuje swych własnych interesów, tylko 
wtrąca sie w cudze 1 o jak ona powtórzyła 
raz jeszcze „Czv ni? widzisz, że ona nie mo­
że uc'ekać?‘‘ to iei powiadam: „To n;e ona. 
tylko (Hi a co do uciekania, jak wyskoczę z 
tego okna, to ci pokaże. tv rozdeptana ropu­
cho iak będziesz uciekała...".

Skończyło s’e na tern, że zagroziła, że 
zrobi na mn!e doniesienie do tego towarzystwa 
ochrony zwierząt. I naprawdę tak zrobiła. A 
teraz towarzystwo czeka przed drzwiami, na

sfomiąnce. Czy mam wpuścć?
Przedstawiciel towarzystwa wszedł i Be­

rry uprzejm*e poprosiła -go, by usiedł. Saul 
tłusty, czarny f lśniący, otworzył szeroko 
pysk i ziewnął.

— Mieliśmy wiadomość, że w tern m’esz- 
kaniu iest kot. który jest systematycznie bity 
( dręczony. — zaczyna przedstawiciel, Jeżel’ 
panie pozwolą to. cłicałbyrn zobaczyć tego 
kota.

— Ha! zawołała Dora, która natych­
miast otrzymuje rozkaz wyjścia z pokoju. 
Spełnia gą mechętnia podczas gdy Berry pod­
nosi skandalicznie spasionego Saula i podaje 
go przedstawicielowi w cel-u oględzin.

— Prrrrrrrrrr.... — rzecze Saul i eksta­
tycznie podsuwa s’e pod rękę przedstawicie­
la, prosząc o pogłaskanie.

— Wygląda na umęczonego, prawda? — 
pyta skromnie Berry — Zwłaszcza iest za­
stanawiające chudy Czy nie mvśll pan. że to 
z głodu? W ciągu ostatnich dwóch dnj nie 
jadł nk: prócz iednego kurczaka na zimno, po­
łowę pasztetu 7 m'esa i jakie dwa funty wą­
troby. Już nie mówię o litrowej butelce, która 
strącił ze schodów i zb ł. aby wyżlopać mle­
ko....

Przedstawiciel z zakłopotaniem puśc’ł w 
ruch rotacyjny swe duże palce.

— Parne nie trzymają żadnych innych 
zwierząt?

— N estety — n’e! — opowiada wzdy­
chając Berry. — Chc’ałvśmv sobie coorawda 
sprawić akwarium ze złotem’ rybkami, ale 
obawiamy s'e kocztów utrzymania Teraz ta­
kie c’eźke czasy! Spodziewam s>e. że zau­
ważył par? w iakim okropnym starne znajdu­
je s’e to biedne zw'erze. Cale obite 5 poka’e- 
czone. Oczywiście. b'je sie ie bez 1’tości.

Wszystkcb nas trzebaby powiesić i poćwiarto­
wać. Widzi pan. jak* ten kot jest spłoszony, 
f jak s’e bo? każdego człowieka.,..?

Przedstawiciel wyniósł się pośpiesznie, 
mrucząc pod nosem jak'eś uwagi na terpat 
niepotrzebnego mieszania sie wśc’bsk’ch Są­
siadów do n'eswoich soraw. Przedmiot iego 
trosk pomrukując radośnie, odprowadz’1 go 
do drzw’.

Zrozumiałyśmy, żc gdyby nie niepowo­
łani litościwi obrońcy biednych, bezbronnych 
zwierząt. nje miałby wogóle nic do roboty. 
Okazuje sie że niema złego, coby nie dobre 
me wyszło.

— To pana może przekona, czem sa A- 
merykanie — żegna go Dora z progu miesz­
kań a. — Niech się jei pan lep’ej zapyta, co 
ona wyprawia. gdv jei maż bije w ten swój 
bęben, a założę sie. że panu uszv poodpadaja, 
jeżeli naturalnie powie panu prawdę. I niech 
jei pan pow’e. że ieżeU ta ropucha raz jeszcze 
wsadzi nos do moiei kuchni, to dostanie odey 
mnie.... Ładne to miejsce ta Ameryka jeżeli 
ma prohibicję, i tak'e baby, jak ona...! Pocóż 
właśca wie plammy podatki, niech mi pan po­
wie,...? Kr

Jestem strasznie niespokojna. N’e mogę 
sobie znaleźć miejsca od ostatniej niedzieli, 
gdy Kathfe me przyszła do umówionej restau­
racji w .domu narożnym Lyona". Nie mogę 
wyzbyć ŝ e uczuc a, że stało s’e coś okropne­
go. Batts n?e bez powodu ma tak ponura sła­
wę. Rita nie jest pierwsza lepsza histeryczną 
gęs'ą, a jednak lęka się go panicznie. Mała 
J mmv została sprzątnięta, bo wiedziała zbvt 
w’ele. Jeżeli Kathie była tak nieostrożna, że­
by grozić Battsow’..,

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Kalendarz rzym.kat
Czwartek Klemensa 
Piątek Tymoteusza

Kalendarz słowiański.
Czwartek Wrócisławy 
Piątek Chwaliboga 
Słońce wschód: 7,31

zachód: 16,04 
Księżyc wschód: 6,54

zachód: 15,11

Dyżur nocny z czwartku na piątek pełń 
dr. ChmieJ — ul. Kościelna 2 —  teł. 246 — Ap 
teka Stara — Rynek — tek 96.
KINNO APOLLO: „Twe usta kłamią".

KINO CORSO: „Śpiew — Całus — Dziew­
czyna".

Urodzenia: syna: kierownik szkoły Edward 
Bullmann z Mariaku, pow. Ostrów.

Córki: pracownik kolejowy Józef Mfclialsk 
— kierownik szkoły Edward BuMmann z Marja 
ku, pow. Ostrów: biurowy Władysław Burkie- 
towicz; — mistrz rzeźnicki Stanisław Gałecki.

Z teatru miejskiego
Dziś w czwartek, 23 stycznia po raz drugi 

doskonała komedia w 3 aktach St. K'edrzyńskie 
go „Ten stary wariat", która na premierze en­
tuzjastycznie była przyjęta przez licznie zgro­
madzoną publiczność i gorąco oklaskiwano przy 
otwartej kurtynie głównych wykonawców. Kto 
jeszcze nie był. niech dziś pośpieszy do teatru o 
godzinie 8,30 wieczorem.

W sobotę, 25 stycznia premiera nowei zitpeł 
nie rewji p. t. „Jarmark śmiechu" z nowym pro­
gramem. Najnowsze przebojowe skecze, fina 
ły, tańce, śpiewy, ewolucje. Będzie to tak zwa­
na szlagierowa rewia w wykonaniu całego ze­
społu.

HÓŻNE f

Przeniesienie biur. Wydział Karny Sądu O- 
kręgcwcgo oraz Prokuratura Sądu Okręgowego 
zostały również przeniesione, spowrotem na II. 
piętro gmachu sadowego przy ulicy Sadowe.'.

Obecnie wszystkie agendy Sadu Okręgowe­
go i Prokuratury mieszczą się wyłącznie w gma 
chu sądowym.

Odolanów
Strzelanie. Ostatnio nastąpiło w lokalu p. Ja 

sikowei zakończenie strzelania Związku Wete­
ranów Powstań Narodowych. I tak z pierwszych 
nagród, serwis, zegarek, kołdry zdobyli pp. 
Zientarski, Pokorski i Tasanek. Pozostałe przy- 
padły._ kolejno następującym. Wystrzelano prze­
szło 750 seryj. Ostatnia honorową serie wystrze­
lił prezes p. Janik, z PP. Po rozdaniu nagród w 
tymże lokalu odbyła się dla bioracych udział 
w strzelaniu — herbatka. — ka. —

Z zebrania. W świetlicy, dnia 19 stycznia 
1936 roku odbyło się walne zebranie „Odolano- 
v '“ sekcji kajakowców. Po zdaniu sprawozdania 
wykazującego stały i nieprzerwany rozwój z ro­
ku sprawozdawczego przez ustępujące kierow­
nictwo, przystąpiono do wyboru nowego i tak: 
protektorem wybrano p. Ed. Kaczmarka, kierów 
niklem: J. T. Dziubke. sekretarzem: Cz. Kamel- 
skiego i .skarbnikiem: Br. Kota. Komisję rewizyj­
ną tworzą: Kolany i Ratajski. Frekwencja człon­
ków obecnych 75 proc, oraz 4 gości. Nowe kie­
rownictwo przystępując do pracy, ma nadzieję 
zatoczenia szerszego kręgu i wciągnięcia innych 
do pracy. — ka. —

Nuncjusze papiescy w Polsce
Obecny nuncjusz apostolski w Warsza- 

xvie. ks. Marmaggi. jest trzec’m z rzędu przed­
stawicielem Stobcy Apostolskiej w odrodzo­
nej Polsce, który powołany został do kole­
gium kardynalskiego. W roku 1921 kardyna­
łem ogłoszony został pierwszy w wolnej Pol­
sce nuncjusz Stobcy św. Achilles Ratt'. obe­
cnie papież Pius XI. a w roku 1926 następca 
Jego w Warszawie, nuncjusz Wawrzyniec 
Lauri.

1 w Polsce przedrozbiorowej niemało 
przedstawicieli papieża dostąpiło zaszczytu 
purpury kardynalskiej. Z dotychczasowych 
nuncjuszów Stobcy św .w Polsce trzech za­
siadło na Stolicy Piotrowej, a m>anow’c'e: 
przybyły do Polski w roku 1588 Hipolit Aldo- 
brandini. późniejszy papież Klemens VIII, An­
toni Pignatelli (bawił w Polsce od 1660 do 
1668). który zasiadł na tron*e papieskim jako 
lnocenty XII, oraz -obecny papież P>us XI. Do 
imion tych należy dołączyć imiona legatów 
papieskich, działających w Polsce zanim 
ustanowiono nunciature tj.przed r. 1555. któ­
rzy wybierani byb na Stolice Piotrowa. Byli 
to: w wieku 13-tym Rajnald di Segni. później­
szy Aleksander IV oraz Jakób Pantaleon. pó­
źniejszy Urban IV; w wieku 14-tym M'kołaj 
Bocassi. późnieiszy Benedykt XI. a wreszcie 
za czasów Kazimierza Jagiellończyka w wie­
ku 15 tym Eneasz Piccolomin’. późniejszy 
Pius ii, znany w ówczesnym świece uczony. handlu!
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arzRnla Hitlera... Ottona
...i niepokój malej Austrji

CO WPIERW NASTĄPI: ANSCHLUSS -  CZY KORONACJA HABSBURGÓW W WIEDNIU?
Wizyta premiera austriackiego Schusch- 

nigga w Pradze, o czem donosiliśmy już w 
depeszach, faktycznie ma donioślejsze znacze­
nie n’ż s'e to na pierwszy rzut oka wydaje. 
N’e jest to zwyczajna w'zvta dyplomatyczna 
dla załatwienia tei czy fnnei sprawy gospo­
darczej. kulturalnej czy nawet politycznej. 
Za kulisami tei wizyty rozgrywa s'e potężne 
ścieranie sie s>ł powojennej Europy. Wypadk' 
nie toczą się tam po prostej linii W!edeń-Pra- 
ga; nie -obejmują wzgledn'e prostych proble­
mów t. zw. basenu naddunajskiego. ale wy­
padki te to odblyskf wielkich procesów dzie­

Kłopoty Austrii ze „swastyką11
Przcdewszystkiem sama Austria. Niewąt­

pliwie jest -ona dziś wewnętrznie rozbita. — 
Część społeczeństwa w'erna polityce zamor­
dowanego kanclerza Dolfussa chce być wier­
na ’dei niepodległości swego kraju. Ludzie cl 
kochają tradycje wielkiego cesarstwa austria­
ckiego i chca w dalszym c'ągu zachować 
niepodległy bvt pozostałego skrawka dawnej 
Austrji. Partia ta niezmordowanie pracuie nad 
wydobyciem takiej wewnętrznej siły, bv 
państwo w całości zachować. Na czele -odła­
mu „niepodległościowców" że tak ich nazwie- 
my. stoją obok kanclerza Schuschnigga ksią­
żę v. Starhemberg potomek starego rodu. — 
Książe Starhemberg przywódca Helmats- 
chutzu. njewątpbwie marzy -o odegraniu wię­
kszej roli w dziejach Austrii, zespalając ie 
dość mocno ze swoim rodem i swoja osoba. 
Jest to zdecydowany monarchista, który 
sprytn'e chcfałby skierować republikę Au- 
stryjacka na monarch'czne tory.

Marzenia romantyczne Hitlera
Z drugiej strony mamy ukryte plany Hi­

tlera. kanclerza Niemiec. H'tler jak powiada­
ją jest romantykiem. Marzeniem iego życia 
test zespobć w iednem państw'e wszystkich 
Niemców zamieszkujących Europę. Chciałby 
może stworzyć noteżne ognisko niemczyzny. 
Na pierwszy ogień m'ałabv właśnie iść Au­
stria. Połknfęcie Austrji t. zw. pospolicie An- 
scbluss c'agle przewija s'e dziś przez po-lityke 
Euroneiska.

Mamy zatem pierwsze zarzewie konflik­
tu t. zw. austriackiego.

Austria szuka nowych przyjaciół
Austria poczuła sie osamotniona, osłbfo- 

ną w obronie swej niepodległość'. Na bagne­
ty włoskie nie ma co już bczyć. tembardz'ej 
że wewnątrz sytuacja robi się coraz trudniej­
sza. Pierwsze jaskółki zbliżających sie tru­
dność' już sie poiaw'łv. Pomnik zamordowa­
nego Dollfussa zasmarowano farba. Na tvm 
symbolu niepodległości Austrji wymalowano 
swastykę, znak zachłannego h'tlervzmu. Ma­
jor Fey doniedawny członek gabinetu austria- 
cfkiego stale podróżuje do Berbna. gdzie kon­
feruje z Hitlerem. Poseł n'emlecki w Wiedniu 
von Papen ra7 po raz własnym samolotem 
państwowym (!) udaie sie do Berlina składać 
raporty swemu szefów'. Pierwszy to wypa­
dek w dyplomacji by poseł posiadał do swej 
dyspozycji samolot!

Kto zagwarantuje niepodległość Austrji? 
W chwili wiec obecnei Austria szuka nowych 
przyjaciół, którzy jei sa dziś bardziej potrze­
bni aniżeli kiedykolwiek Oto kulisy podróży 
kanclerza Schuschnigga do Pragi. Austria 
zaczyna orientować s'e. ż? najbardziei liczyć 
może na własne siły. Stara sie w’ec stworzyć 
nad Runajem nowy sojusz, któryby zagwa­
rantował iei najlep'ei niepodległość. Zbbża 
s'e zatem do Matei Enetenty wcfaffaiac w to 
za sobą Węgry. Minister austriacki Berger- 
Waldenegg poiecliał nawet do Budapesztu, 
by skłonić do tego planu Madziarów.
Czy Habsburg wróci na tron Auslrji?

Jest jeszcze ponadto inne tło całej spra­
wy. Austria szukaiac nomocy wynajduję co­
raz to inne sposoby. Takim sposobem ratun­
ku. według monarchistów Austriackich jest 
powołanie na tron austriacki Ottona Habsbur­
ga. On to ma najlepiej obronić samodzielność 
repubbki austriackiej. Faktem jest niezbitym, 
że ruch dokoła osoby Ottona jest dz'ś coraz 
większy. Propaganda za powrotem cesarza do 
W iednia zrobiła w całei Austrii olbrzymie 
Dostępy. Pozatem odbywaia sie pertraktacje 
na dworach królewskich Europy i z rzadanr 
mocarstw Europejskich o zgodę na restaura­

I

jowych w Europie, których wykonawcami sa 
najwybitniejsi kierownicy pobtykf europej­
skiej. Przytem terenem obeimujacym te wy­
bitne wydarzenia, jest olbrzymia połać Euro­
py środkowej z punktami szczytowymi w 
Rzymie. Berlinie. Pradze. Wiedniu, Budape- 
c'e. Belgradzie i Bukarezcie.

Splot różnych interesów coraz bardz'ei 
wysuwa na plan pierwszy Austrie, o skórę 
której wszystkim tu nrzedewszystk'em cho­
dź}. Rozwikłany przedewszvstk'em splot tych 
różnych interesów f ideologii.

Mussolini protestuje
Gdy sprawa Anschlussu stawała sie co­

raz aktualniejsza, jako trzeci partner, wmie­
szał sie do grv Mussolini. Bojąc sie wspólnei 
granicy z Niemcami, co stałoby sie gdvbv Au­
stria została włączoną do Trzeciei Rzeszy, w 
energiczny sposób oświadczę! sie lako zwo­
lennik utrzymania niepodległość’ Austrji i ja­
ko gwarant tei niepodległości. Austria chę­
tnie ta pomoc Muss-obniego przyjęła, bedac za 
słaba na to bv odeprzeć zakusy Hitlera. — 
Również Mała Ententa z Czechosłowacją na 
czele stanęła w obronie Austrii.

Po wmieszaniu sie do gry Mussobniego 
Hitler mus’a? zm'en'ć taktykę. N'e robi iuż 
teraz żadnych aluzif o połknięciu Austrii, lecz 
pocichu stara s'e Austrie rozsadzić od w 2- 
wnarz. Nastenuje dz’ś może przedostatni akt 
tego dziejowego dramatu Niemcy austryjac- 
cv coraz częściej zdradzała swa oiczyzne i 
staja sfe wyraźnymi zwolennikami hitlery­
zmu. Hitlerowców w Austrii coraz więcej. — 
Działaia oni w ukrvc’u i przygotowują po­
most Dod planv Hitlera.

Obóz niepodległościowy w Austrii wal­
czy z tymi objawam'. ale grunt wydaje «ie 
coraz bardziei usuwać sie im spod nóg... Póki 
istniała gwarancia Mussobniego bvło jako ta­
ko. Ale wiemy dziś siła tei gwarancji powa­
żnie osłab:’a. Włochy wdały sie w awanturę 
Abisypska ’ na domiar złego ponieśli tam po­
ważne porażki. Straż włoska nad Brenne- 
rem (granica austriacko-włoska) osłabła. — 
Armaty włoskie w Tyrolu n!e robią już na 
n'kogo w'ekszego wrażenia.

cje Habsburgów w Austrji. Mówią, że osta­
tnia wizyta króla Karola rumuńskiego w 
Belgradz'e miała na celu zjednać dwór jugo­
słowiański do tei koncepcji. Król Karol jest 
spokrewniony z Habsburgami. Pojawiły sie 
nawet pogłoski, że ustanowiona ma bvć re- 
gencia w Austrii na czele której ma stanać 
ks. Starhemberg.

Słowem nad Dunajem wre ruch. Do kon- 
fbktr czysto politycznego mocarstw europej-

Kino APOLLO
C zołow a r e w e l a c j a  sz tu k i  

film ow ej!
N a jp ięk n ie jszy  i n a jeza ro w n ie j-  
szy  f ilm  b i e ż ą c e g o  sezonu!

IDZIEMY 
PO SZCZĘŚCIE
II roli ył. nowa gwiazda ekranu, 
która swym głosem  i czarem 
olśniła śiciat cały, porywająca

G R A C E M O O R E
Nadzwyczajna reżyser ja  i tech­
nika! Film-cud! Film-olśnienie!

Nadprogram nowy tygodnik

sk'ch. dołączył sie jeszcze konflikt ustrojo­
wy. Może n'edługa już chwila a doczekamy 
znów jednej odrestaurowanej monarchii w 
Europie Po Grecji — Austria!

Watykan broni też niepodległej 
Austrji?

\Vizyta praska Schuschnigga. stojącą pod 
najczujniejsza obserwacją Berbna. posiada 
pewne zapowiedzi, które przyjęto bardzo kwa 
śno w stolicy Rzeszy.

Wizyta Schuschnigga może bowiem wpro 
wadzić rozłam do ziednoczonych N'emców 
czeskeh na tle katolick'em.

Schuschnigjz zatem ma dokonać na mfei- 
scu w Pradze akcji mediacyjnej wśród przed­
stawicieli katolicyzmu czeskiego 1 propono­
wać stworzenie wie!k’ei czeskiei partii kato­
lic k i któraby obejmowała Czechów. Sło­
waków i N'emców.

To poważnie rozbiłoby plany Hitlera na 
. Anschluss". Restauracja zaś Habsburgów w 
Wiedn'u pogrzebałaby śmiałe marzenia Hitle­
ra o poteżnem oaństwip germańskim, rów- 
nem chyba s'ła dawnemu Swietemu cesar­
stwu Niemieckiemu z czasów średniowiecza.

Wypadki nad Dunajem można dziś okre- 
śbć jako wyścig ..anschlussu" z restauracja 
Habsburgów. Kto Dredzei zrealizuje swoie 
D.any? Czy jednak skrytykowanie tych sprz? 
cznych interesów nie wywoła iskry zapalnej 
od której Europa znów spłynie krwią. i czy 
Austria w dziejach Europy nie odegra znów 
tragicznej rob jak w roku 1914?

Manifestacje
przeciw prześladowaniu Polaków 

na Litwie
W 11 n o. 20. L — W dn'u wczorajszyt 

odbyły s'e we Wilnie wielk'e manitestacj 
protestacyjne przeciwko prześladowaniu Pc 
laków iia Litwie. Na Placu Luk>skim zebrał 
s'e około 15.000 osób, do których przemów 
P. Logis. Drzecfstawiciel młodzieży polskiej 
Litwy. Przemawiali nadto: Tadeusz WolsI 
i poseł Kamińsk'. Po przemówieniach zęotj 
wała publiczność żywiołową owacje cen. 2e 
i'gowsk'emu, znajdującego sie na trybuni 
wśród posłów. Po odczytaniu rezolucvi ufo» 
mowano pochód, który udał sie do Ostrei Br 
my. gdzie komitet wykonawczy akcii Drote< 
tacyjnei. gruna regionalna senatorów i posIóy 
złożyła hołd Sercu Marszałka w kościel 
ostrobramskim.

W czasie manifestacji zbierano ofiary n; 
fundusz pomocy Polakom na Litwie.

Nadto odbył s'e w auli Uniwersytetu Ste 
fana Batorego we W'ln;e ogólnoakademick 
wec protestacyjny, na którym uchwalono od 
powiednia rezolucję, która skierowano d< 
Światowego Związku Polaków Zagranica

Podobne manifestacje odbyły sfe w< 
wszystkich m'astach i większych wsiach wi 
lenszczyzny.
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